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N O W A R E D U K C J A P E N S Y J 
przekreśla budżety licznych rodzin wojskowych i urzędników państwowych. 

W sioMicu mli Hi siejśoiu tucznie 3Q proc. 
Dodatki dla inwalidów zostały również cofnięte. 

WARSZAWA, 23 czerwca. 
Wczorajsze zarządzenia o cofnięciu 

dodatku stołecznego, budowlanego i kre 
sowego dotyczą wszystkich kategoryj 
urzędników cywilnych oraz wszystkich 
kategoryj wojskowych. 

Dodatek kresowy, istniejący na tere­
nie Górnego Śląska, Gdyni, Helu i powia 
tu morskiego, który wynosił dotychczas 
40 p r o c , zostaje zniżony do 20 proc. t. j . 
o połowę-

I ta obniżka dotyczy również wojsko 
wych. * 

Cofniecie dodatku budowlanego i sto 
łecznego da sie odczuć poważnie urzęd­
nikom kolejowym, pracującym w War­
szawie, na kresach, w Gdyni i na Gór­
nym Śląsku. 

Naprzykład inżynier, który w War­
szawie już po redukcji pensji o 15 p r o c 
otrzymuje 1.020 zł., straci obecnie dalej 
250 zł. dodatku budowlanego oraz 200 żT. 
dodatku stołecznego. Razem: 450 zł. 
mniej, czyli pozostaje mu jako całe upo­
sażenie, 570 zł., niemal połowa już ob­
ciętej pensji. 

Sam dodatek budowlany, zależnie od 
stanowiska urzędnika, waha się od 750 
do 30 zł. miesięcznie. W poszczególnych 
wypadkach wynosi 400, 250, 200, 150, 
100, 75, 50 1 30 złotych miesięcznie. 

Jak się ta nowa obniżka odbiie w 
praktyce na poborach urzędniczych, 
świadczy następująca lisia plac, przygo­
towana na 1-go lipca w jednym z re* 
sortów ministerjalnych. 

Pierwsza liczba oznacza pobory do­
tychczasowe, druga pobory lipcowe, 
skrócone o 20 p r o c dodatku stołeczne­
go. Dla uproszczenia bierzemy płace sa­
motnych urzędników każdej kategorji. 

Urzędnik II kategorji (minister) do­
tychczas 1.282.76 od 1. VII (1.06S.9K)T11I 
kat. (podsekru stanu) 1.055.74 - (879.78) 
I V k a t . (dyr. dep.) — $28.70 — (690,58), 
V kat. (naczelnik wydz.); — (255.42) 
548.68), VI kat. (radca ininist.) - 4 S S . l t 
— (406.78), VII kat. referent) — 374,62 
— .(3i2.18K.VIII.kat- (młodszy ref). 306 -
IX kat. (sekretarz — 255.42 — (212.85), 
X kat. (kancelista) — 221.36 — (184.47), 
XI kat. (kancelista).— 187-31 — (156.09), 
XII kat. (najmłodszy urzędnik) — 170.28 
— (141.90). 

Sa to oczywiście pobory brutto, od 
których odlicza się: urzędnikom etato­
w y m : 1) podatek dochodowy i 2) skład­
kę emerytalną, zaś urzędnikom kóntrak 
towym — podatek dochodowy, składkę 
na Kasę Chorych i do Zakładu Ubezpie­
czeń Urzędników państwowych. 

Urzędnicy etatowi dostają ponadto 
dodatek mieszkaniowy, wynoszący: dla 
ministra — 242.86 zł. miesięcznie, dla 
podsekretarza stanu, dyrektorów i na­
czelników — 96.68, dla radców i refe­
rentów — 60, dla pięciu następnych ka­
tegorji 26 złotych miesięcznie. 

Urzędnicy kontraktowi i tego nawet 
nie dostają. 

Zarządzona obecnie zniżka poborów 
urzędniczych dotyka też i policję. 

Oto zestawienia poborów, otrzymy­
wanych obecnie i tvch, które wypłacane 
bert': : • f^wszy od dnia 1-go lipcu. Gro 

J S l S ^ W ^ J e ś " m l n l m u m k 0 5 z t ó w " t n y i n i 
^ e r l n k o w y 191 T ^ P% r ° d z i l ) y P ™ o w n ! c * e | P W W na 260 zło 
sterunitowy 191 zł. — (1,0); Przodownik tych (oficjalne dane głównego urzędu 
(>13)- A s o l r a ^ / l l l ^ ^ r ^ ^ , w l ^ 2 4 0 — s t a t y s t y c z n e g o ) , to poniżej tego mffi 
sarz 4 ^ z n a j d * s l * wszystkich urzę 
N a d ^ uS\Z 5 2 7 ~~ < 4 M Kdmków, Poczynając od Ósmego stopnia 

W k ^ u . - o w e g o , a więc całe nauczycielstwo 
s l e t e d Z ^ kanceliści i niżsi 
c e o d z ł i ? do ł^i«^inla\ TO-N1^ p o l i c J i ł ^ c z n i e 2 » r z o 

1 zł. 15 do 96-ciu, natomiast odcho-! downikami i wojsko łącznie z poruczni 
dzą od nich opłaty emerytalne. 

Posterunkowy żonaty I posiadający 
kami, a może nawet — jeśli uwzględnić 
odliczenia na podatek dochodowy, eme-

dwoje dzieci pobierać będzie od dn. 1-go' rytury itp. — kapitanowie, 
lipca w sumie okrągłej 200 zł. i to ma i Nominalnie strącono urzędnikom war 
wystarczyć na mieszkanie, wyży wlenie,, szawskim 15 proc. dodatek drożyźniany 
ubranie i t. d. dla pięciorga osób w War 
szawie, czyli przeciętnie po 40 złotych 
miesięcznie na osobę. 

20 p roc , dodatek stołeczny, wstrzyma­
no automatyczne awanse, powiększono 
o 2 proc. składkę emerytalną i o 1—2 

Pułk. Kostek-Biernacki 
Warszawa, 23 czerwca. 

Koła polityczne Warszawy zajmują 
się osobą przyszłego wojewody nowo­
grodzkiego. 

Wśród kandydatów na woiewodę no 
wogrodzkiego wysuwany jest b. wice­
wojewoda łódzki dr. Lewicki, oraz dy­
rektor departamentu ministerstwa spr. 
wewnętrznych Henryk Kawecki. Jed­
nak najpoważniejszym kandydatem na 
stanowisko wojewody nowogrodzkiego 
pozostaje według opinji miarodajnych 
kół pułk. Wac ław Kostek-Biernacki, b. 
dowódca twierdzy w Brześciu nad Bu-

gierirw^czasie*gdy przetrzymywani tam 
byli posłowie opozycyjni. 

Przedwczoraj pułk. Kostek-Biernac­
ki pożegnał się zc swym pułkiem, a ju­
tro odbędzie się dla niego pożegnanie w 
garnizonie przemyskim. 

Pułk. Kostek-Biernacki przechodzi 
do służby cywilnej w administracji pań­
stwowej a chociaż prasa warszawska 
przewiduje, że zostanie on mianowany 
jednym z wyższych urzędników centra­
li ministerstwa spraw wewnętrznych — 
o jle nam wiadomo najprawdopodobniej 
będzie on jednak mianowany wojewodą 
nowogrodzkim. 

p r o c podatek dochodowy, czyli łącznie 
zmniejszono w Warszawie pobory z gó­
rą o 40 proc- nominalnej płacy zasadni-
czej. 

Realnie płace funkcjonarjuszów pań­
stwowych w stolicy redukuje się z góra 
o 30 p r o c efektywnych poborów. mm m 

WARSZAWA, 23 czerwca. 
Szeregiem kolejnych zarządzeń spe­

cjalnych uzupełniających oszczędności 
budżetowe rządu, których poszczególna 
ml ogniwami było skasowanie 15-procen 
towego dodatku do uposażeń urzędo­
wych a wczoraj skasowanie dodatku spe 
cjalnego, — ukaże się dziś nowe zarzą­
dzenie rządu, 
KASUJĄCE DODATKI OGÓLNE DO 
ZASIŁKÓW DLA INWALIDÓW WO­

JENNYCH 
oraz dla rodzin po inwalidach 1 poleg­
łych. 

Zaopatrzenie Inwalidzkie zostanie zn! 
żone zależnie od kategorji inwalidów od 
9 do 12 o r o c Zasiłk? dla Inwalidów cięż­
ko poszkodowanych udało się natomiast 
rządowi utrzymać. 

Pocztowcy 
P R O T E S T U J E * p Y s e c i r o f t o x n i ż ~ 

K O M p l a c . 
Katowice 23 czerwca. 

Odbywający się tu zjazd pocztow­
ców na wieść o zarządzeniach zniżko­
wych został przerwany i zamknięty. 

Delegacja pocztowców śląskich uda­
ła się do wojewody Grażyńskiego z pro 
testem przeciw zniżkom. 

Francja traci na orędziu Hooyera, 
które ma na widoku uratowanie kapitałów amery­

kańskich zaangażowanych w Niemczech. 
Paryż , 23 czerwca 

Po zachwytach, które zwłaszcza w 
prasie lewicowej wywołała, propozycja 
prezydenta liooyera,, nastąpiło szybkie 
otrzeźwienie. Już z tonu wczorajszych 
wieczornych dzienników można było 
wywnioskować, że opinja publiczna 
Francji zaczyna zdawać sobie sprawę z 
tegfl, iż amerykańska propozycja przy 
całej swej pozornej szlachetności, ma 
przedewszystkiem na widoki! uratowa­
nie kapitałów, zaangażowanych przez 
Stany Zjedn. w przedsiębiorstwach nie­
mieckich, nie licząc się wcale z intere­
sami Francji. 

Dla wszystkich dzisiejszych poran­
nych dzienników, prócz „Lc Popula:rc" 
i „La-Volonte" jasne jest, że, o ile Stany 
Zjedn. zgodziły s i ę n a p r z e c i ą g reku nie 
PTRZYMYWĄĆ wpłat, które wpływały z 
Niemiec przez kanał aliantów z czasów 
wojny, proponuje oiia z drugiej strony 
Francji zrzeczenie się znacznych wpłat 
DO j<JJ BUDŻETU odszkodowań. • 

propozycje prezydenta Hoovcra, co po­
ciągnie za sobą zachwianie jej budżetu 
oraz konieczność zwiększenia już i tak 
wygórowanych podatków, albo odrzu­
cić te propozycje i przyjąć całą odpowie 
dzialność za 1 niepowodzenie projektu, 
przeznaczonego do uratowania świata. 

* 
Londyn, 23 czerwca 

Zdaniem prasy angielskiej klucz całej 
sytuacji leży w ręku Francji, przyczem 
prasa przyznaje, żc > 
Francja ma pełne moralne prawo korzy 

stania z odszkodowań 
dla pokrycia kosztów odbudowy znisz­
czonych przez wojska niemieckie okolic. 

'! -J • * • 

Waszyngton, 23 czerwca.. 
W kolach zbliżonych do Białego Do­

mu oczekują, żc jutrzejsza odpowiedź 
Francji nie będzie wprawdzie odmow­
na, będzie jednak zawierała szereg za­
strzeżeń. 

W prasie amerykańskiej, a szczegół 
Tym sposobem Francja, postawiona! nie w filonioinieckicli dziennikach kon-; wościach Wairoa 

iest wobec a l ternatywy: albo przyjąć!cernu Heastra, rozpętała się nicprzy 

tomną.kampanja przeciw Francji, która 
nazywa tsię stałą, groźbą..wojenną naro­
dem piratów, który, należałoby postawić 

Nominacja 

Warszawa, 23 czerwca 
Pan Prezydent Rzeczypospolitej pod 

pisał nominację dotychczasowego dele­
gata rządu do spraw organizacji ustroju 
nv Gdyni, Zygmunta Zabicrzowskiego, 
ua'-staiiowisko komisarza rządu in. Gdy 
ni w IV-ym stopniu służbowym. 

Trzęsienie: ziemi 
no JJ Io roey £TEI*'<Gij5<riJ$t. 

Wellington (Nowa Zelandja), 23.0. 
(Polska AEENCJA TELEERAFIEZNA) 

Silne wstrząsy podziemne wyrzą­
d z i ł y wielkie spustoszenia w miejscom 

Nuhaka i M o r u u . 
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muwamta tudnaśi m i a s t . 
'Ji Moskwa, 23 czerwca. 
(Polska Atfeoci* Tele2faftc*aa>. 

Agencja Tass donosi: Przeprowadzo 
tiy ostatnio spis ludności w miastach Z-
S. R. R. wykazuje wielki rozrost tych 
miast od r. 1926. 

Ludność Moskwy wzrosła W ciągi*, 
tego czasu o 35,5 proc. i wynosiła w 
kwietniu r. b. 2.745.000. Jeszcze więk­
szy jest wzrost liczby miezkańców w ' 
Leningradzie* który mą obecnie 2228300 
mieszkańców (30 pr). Podobnież stwter 
dzono bardzo duży wzrost ludności w 

miastach okręgów przemysłowych. 
Stwierdłosk, który mial w r. 1926 
134.000 mieszkańców ma ich obecnie 
234.000 t. j . ludność tego miasta wzro­
sła o 70.5 proc. Ludność iwanowo-Woz-
nłesienska wzrosła ze 108.700 do 162.3Q0 
t. j . o 49 proc. itd. 

Katastrofa 

Londyn, 23 czerwca. 
(Polska Agenda Telegraficzna). 

Znana lotniczka Ruth NiCols, doko­
nując wczoraj lotu ^ St. John (New 
Brunswick) uległa wypadkowi. 

Blask słońca oślepił chwilowo lotrti-
fczkę, co spowodowało fałszywy mi* 
newr. Aparat został zniszczony. Miss 
Nicols, która doznała ciężkich obrażeń, 
przewieziono do szpitala. Należy zau­
ważyć, że katastrofa ta przerwała lot 
transatlantycki, zamierzony przez lot-
nlczkę. 

Międzynarodowy 
zjazd wydawców 
*>6radujc wm Storąj***. 

P a r y ż . 23 czerwca 
(Polska Aeencia lelecraftcznal 

Otwarto tu międzynarodowy zjazd 
wydawców. Otwarcia dokonał prc.:cs 
radv miejskiej de Castclbt.cc. W zjeź­
dzie bierze udział 16 oaństw. Imiemem 
delegacji polskiej zabrał głos p. Mortko-
wicz, którego przemówienie prz A Jęto tu j 
stało gorącem! oklaskami. 

W czwartek prezydent repuMIkl pn-
dejmuje śniadaniem 12 najwybitniej­
szych uczestników kongresu. Wśróa za­
proszonych znajduje się i delegat Polski 
p. Mortkowicz. 

Kongres obrony 
pokoju. 

Pary*. 23 czerwca 
(poMta Agenda Telpgraflczna) 

Obraduje tu I międzynarodowy kon 
gres zrzeszeń zorganizowanych celem 
obrony pokoju przez uszanowanie trak­
tatów. W zjeździe biorą udział komite­
ty: francuski, polski, rumuński, czecho­
słowacki i jugosłowiański. Na czele ko­
mitetu francuskiego stoi prof. LaHeman-
de. członek Akademji Nauk. General­
nym sekretarzem jest znany pisarz poli­
tyczny Andre Cheradam. 

Delegatami polskimi są pp. Zdzisław 
Lubomirski, prof. Dębiński, Łypacewicz, 
sen. Wielowieyski, b. wfce-marszałek 
sejmu Jan Dębski oraz pp. Olehowlcz ! 
poseł Zaleski. 

Nautilus 
prsifftllia d© iftorffc. 

Londyn, 23 czerwca 
(Polska Agencja Telegraficzna) 

Łódź podwodna „Nautilus" przyholo 
wana została przez okręt „Woyning" do 
Cork. 

Paszport zagraniczny 2 0 0 zł. 
Zmiana opłato potwierdzona została urzędowa 

i nie doto£zy pasznowtów ufgowifcfk. 
WARSZAWA, 23 czerwca, iwyższehłu, musiała stać się faktem zt 

Wiadomość nasza o podwyższeniu'względu na to, że rząd poszukuje coraz 
opłat za paszporty zagraniczne w ciągu nowych itódeł podnoszących dochody 
dnia jutrzejszego potwierdzona została 
urzędowo. Nowa taryfa opłat za pasz­
porty zagraniczne, mimo iż niedawno 
jeszcze zaprzeczano doniesieniom o pod 

skarbowe. 
OPŁATY ZA PASZPORTY ZAGRA­

NICZNE ZWYKŁE PODNIESIONE ŻO 
STAŁY DO 200 ZŁ, 

a za paszporty wielokrotne, które do­
tychczas kosztowały 250 zt. na 350 zł. 
Opłaty za w&zelkiego fodzaju 
PASZPORTY ULGOWE UTRZYMANE 

ZOSTAŁY BEZ ZMIAN, 
gdyż są uregulowane ustawowo. 

Kanclerz Bruning przez radjo. 
Szef rządu Rzeszy wskazuje na inicjatywę prez. Hoovera jako 
na podstawę do osiągnięcia światowej równowagi gospodarczej. 

Berlin, 23 czerwca •przemówienie, które zostało transm-to-
(Telegfam wł. „Republiki"). Iwane przez Wszystkie niemieckie roz-

( W dniu wczorajszym o godz. 11-ej'głośnie... Treść tego przemówienia jest 
wiecz. Kanclerz Rzeszy dr. Bruening w olbrzymim skrócie następująca: 
wygłosił w berlińskiej stacji radiowej! Na wstęp-ię swej mowy kanclerz za 

Awantury na uniwersytecie wiedeńskim 
Kllkunasiu stfudenlów pobiftuclt 

do Krwi Wiedeń, 23 czerwca. 
(Polska Aeenoja Me>:rafiezna) 

Najwyższy trybunał administracyjny 
wydał dziś orzeczenie, znoszące jako 
sprzeczne z ustawą rozporządzenie sena 
tu akademickiego uniwersytetu wiedeń­
skiego w sprawie organizacji studentów 
na zasadach narodowościowe} i rasowei. 
W motywach powiedziane jest. źe organi 
zaqa taka mogłaby istnieć tylko w dro­
dze ustawodawczej. 

Na wiadomość o orzeczeniu najwyż­
szego trybunału administracyjnego, stu­

denci narodowo-socjalistyczni na uniwer 
svtecie urządzili demonstracje, w ciągu 
których pobili do krwi kilkunastu studen 
tów z obozu przeciwnego, Po wyparciu 
studentów socjalistycznych i żydow­
skich z gmachu uniwersytetu, urządzili 
studenci narodowo - socjalistyczni w 
auli uniwersytetu zgromadzenie, na któ­
rem powzięto rezolucję na mocy której, 
żydom będzie przez cały tydzień wzbro-

[niony wstęp do gmachu uniwersytetu. 
Senat akademicki zarządził zamknięcie 
uniwersytetu. 

Organizacje polityczne w Gdańsku 
n>iritiV zrzucić munduru}.—Jlłon « pos ła pofaf ia seo-
s t o l a % uma$ą myjislutfksiimtM rv sejmie gdarasftim. 

zaniem wytworzonej sytuaci byłoby za 
stosowania władz gdańskich do zale­
ceń rady Ligi rarorlów, a w szczególno 
ści wskazań ministra W. Brytanji Hen­
dersona* Taklem rozwiązaniem byłoby 
wprowadzenie bezwzględnego zakazu 
noszenia mundurów przez organizacje 
polityczne. Przemówienie Czarneckiego 
wysłuchane było przez izbę i ławy se­
nackie, gdzie zasiadł m. in. prezydent 
senatu dr. Ziehn z wielką uwagą. Zwy­
kle mających miejsce podczas przemó­
wień posłów polskich wrogich wyrzu­
tów i przerywań, prawie nie było. P ro­
jekt us tawy o pełnomocnictwach dla se­
natu w zakresie bszpeczeństwa publicz 
nego, ze względu na to, że wniesiony on 
został do sejmu dopiero wczoraj, nie byl 
dziś dyskutowany. Dyskusja nastąpi do 
piero w czwartek. 

Gdańsk, 23 czerwca. , 
(Polska Atencja Telegraficzna) 

Oczekiwane z wielkiem naprężeniem 
dzisiejsze posiedzenie sejmu gadńskie-j 
go odbyło się w atmosferze prawie zu-; 
pełnego spokoju. Obf ty porządek dzień 
ny zawierał szereg projektów us tawy 
prasowej, która została przekształcona 
dzięki poprawkom w ustawie o zabez- | 
pieczenia porządku publicznego. Dekla­
rację protestującą przeciwko ustawie 
odczytał w Imieniu frakcji socjalistycz­
nej b. przewodniczący sejmu Gehl. 

Dłuższe przemówienie wygłosił po­
seł Czarnecki. Oświadczył on, że usta­
wa bynajmniej nie rozwiązuje zagadnie 
nia bezpieczeństwa w Gdańsku, który 
jako miasto, handlowe, bardzo cierpi z 
powodu stałych zaburzeń i walk polity­
cznych. Jedynem rzeczywistem rozwią 

znaczył, iż projekt Hoovera udzielenia 
Niemcom rocznego moratorium spłat re 
paracyjnych nie tylko przyczyni fcte * 
znacznym stopniu do wzmocnienia wza 
jemnego zaufania w dziedzinie rńiędzy-
narodowej polityki gospodarcze!, co jed 
nocześnie odegra doniosła role w rozbu 
dowie gospodarczej świata, lecz rów­
nież zbliży poszczególne krale pod 
względem politycznym, tfkwiduiąc do­
tychczasowy stan nieufności i napręże­
nia. 

W ten sposób dzięki pokojowe! współ 
pracy Stanów Zjednoczonych idea po­
koju światowego wkroczy na realne 
tory. 

Niemcy z całych s?ł popierać będą 
akcję, zainicjowaną przez Hoovera. 

Przedewszystkiem Rzad niemiecki 
dążyć będzie do zlikwidowani wszel­
kich nieporozumień między Rzeszą a 
Francją. 

Po zrealizowaniu projektu Hoovera, 
zdaniem Bruen'nga, można będzie na 
drodze bezpośrednich pertraktacyj łat­
wo usunąć wszelkie przeszkodv, un-e* 
możliwiające harmonijną wsoółpracę 
tych dwuch krajów. 

Bruening żywi przeświadczenie, iż 
Niemcy i Francja wobec doniosłych ce 
lów j zadań, które czekają na rozwiążą 
nie, znajdą wspólną platformę, na której 
osjągn :ęte zostanie wzajemne ooroztr 
mienie j zgoda. 
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przepoiony namiętnością dramat 
ludzkich serc. miłości i poświę­

cenia 
W rolach tfCówtrrch: mm tirom ui iwa 
i pełen temperamentu 

Warner Baxter 
£ Najbliższy program CASINA 

Dźwiękowe Kino 

CASINO" 
Dziś I dni następnych. 

Wielki film Foxa z życia żołn ;erzy L e g j i 
CudaeozIemskEej p. t. 

z udziałem fertycz- g i f i nnrra i f 
nej paryźaneczki i l lB ŁJUI 3 UJ 

kTelo I. Harolda Murray 
Nadprogram dodatek dźwiękowy Foxa i aktu-

alnoś i kra,owe. 

Dziś pocz. o godz 6 ei. Na 1-szyseans c e n y 
z n i ż o n e . 

Poincare 
d a r i e f t o n e m p o r t ? « f t i e f radfąjr 

a d r o o f z n c f z f e i . 
Parvi ?? crerw i 

Dziś t('I»vły sW tu dor* 'ne w y j > 
ry Iw paryskiej K?.ćv Adwokackiej. 

Dziekanem Pady obrane o. fcMV* 
denta P': .ncarego, Który otrzymał ,di 
glosy na &52 głodujących. 

Wdowa po prezyden­
cie Wilsonie 

p z * U & ą | I a d o &arv&a. 
P a r y ż , 23 czerwca 

Pani Witeor. z s-osrzenica orzyuvia 
dz!* do P a r y / a . 

Ambasador Chłapowski i ,riał**,k.i 
uda! się do hotelu ś^zie z&t r^mala « c 
pani Wilson, aby j.t powitać 

Tloczyński zwycięża 
n> Jłimbtedow*. 

Dziś po poł. w drugim dniu między­
narodowych zawodów tenisowych Tlo­
czyński w drugiej rundzie gry pojedyn­
czej panów odniósł zasłużone zwycię­
stwo, pokonywując w trzech setach 
7:5, 6^4, 6 :4 mistrza ten ! sowego armji 
brytyjskiej kpt. Janesona. 

Jędrzejewska pokazała klasyczną 
grę z wielokrotną championką W. Bry­
tanji Godefrse, której uległa jednak w 
stosunku 6;2, 4:6, 3:6. 

Roosevclt Field, 23 czerwca. 
(P iKka Aeencia I cloarafjcrnal 

Lotnicy Wiley Post i Harold Gatty 
odlecieli dziś rano do Harbour Grace w 
Nowej Ziemi, skąd niemal niezwłocznie 
mają podjąć dalszy lot w kierunku Lon­
dynu. Lotnicy spodziewają się przelecieć 

j około 25.000 mil w 10 etapach, rozłożo­
nych na 7 dni, zatrzymując się w Berli-

' nie, Moskwie i kilku miastach Syberji, 
D skąd wreszcie drogą na Alaskę powró* 

cić mają do Chicago 
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p u l a r d 
Artykuł ten mógłby nosić i inny ty­

tuł: poważnie—„Trzy godziny w Gour­
don", zjadliwie — „Uścisk mistyka", pa­
tetycznie—„Mont Eyerest optymizmu". 
Nie zmieniłoby to jednak w niczem isto­
ty rzeczy. 

Równocześnie niemal Europa była 
świadkiem trzech fascynujących i waż­
kich wydarzeń — piszemy równocze­
śnie, bowiem te kilka, czy kilkanaście 
dni interwału, nie grają właściwie żad­
nej istotnej roli, są tak nikłe w swej wa­
dze, iż dzielone przez nie zjawiska roz­
pa t rywać możemy, jako odbywające się 
w tym samym czasie. Foscynującemi te­
mi zdarzeniami są: wizyta w Chepuers, 
manifestacje wrocławskie i wielka mo­
wa Briand'a w Gourdon. 

Wyniki i przebieg Chequers 4kich roz 
mów okryte są jeszcze tajemnicą—ma­
my tylko przypuszczenia, domniemania, 
podejrzenia; manifestacje wrocławskie 

"są wzamian jasne, najzupełniej, sprecy­
zowane bez niedomówień, nie pozosta­
wiają żadnej wątpliwości; wielka mowa 
guordońska jest znana nam również, — 
znana w genezie — znana w treści — 
znana w wynikach. W obecności 5,000 
blisko kombatantów wyłożył p. Briand 
swoje poglądy, a raczej — nie, swoją 
fllozofję pokoju 1 wojny, swoje credo 
aktywnego działacza politycznego, pia­
stującego tekę ministra spraw zagrani­
cznych jednego z pierwszorzędnych 
mocarstw świata. 

Wielka mowa p. Briand'a wygłoszo­
ną została na bankiecie. Prasa francus­
ka doniosła nie tylko o zgotowanem pa­
nu Briandowi entuzjastycznem przyję­
ciu, lecz jeszcze,podała nawet, iż urzą­
dzający bankiet restaurator sprowadził: 
100 kg. sardynek, 525 kg. łososia, 1,300 
pęczków rzodkiewek, 900 kg. polędwi­
cy, 900 pulard, 25 beczek wina i t. d. 

Nie może być mowy o stanowisku 
niechętnem do polityki pokoju. Polityka 
pokojowa jest nie tylko dezyderatem 
większości ludów, nie tylko oficjalną 
doktryną wszystkich państw — jest je­
szcze, gdy chodzi o nas, o Polskę, pod-
stawowem założeniem, zasadniczą prze­
słanką naszej polityki państwowej. Mo­
że być jednak mowa o tem, czy pacy­
fizm wyznawany szczerze przez więk­
szość ludów, a oficjalnie przez wszyst­
kie ludy, nie gra jednocześnie roli pod­
wójnej: czy nie jest on równocześnie 
złotą walutą w rękach jednych, a fał­
szywym „z góry protestowanym" wek­
slem w rękach drugich. Czy ci. którzy 
go głoszą, nie pozwalają mimo woli, aby 
pacyfizm w ich ujęciu, i ich metodach 
realizacji, nie służył rozgrywką dla 
tych, którzy chcą go użyć nie tyle jako 
stawk], ile jako środka politycznego 
szantażu, politycznego wymuszenia, ja­
ko dźwigni, użytej na podważanie tego 
właśnie, czemu ma on służyć, pokoju 
świata. 

Łączne rozpatrywanie wizyty w 
Cheąuers, mowy w Gourdon, manifesta 
cji wrocławskiej i — wreszcie — kry­
tycznych, politycznych dni niemieckich, 
kiedy ważyły się losy obecnego gabine­
tu Rzeszy, nasuwają poważne refleksje 
na poruszony wyżej temat. 

Pan Briand sądzi, iż wystarczy aże­
by wszyscy — by wszystkie ludy i 
wszystkie rządy, istotnie chciały poko­
ju, aby uniknąć możliwej wojny. I oto 
powstaje zagadnienie, czy jeżeli w gro­
nie tych szczerze chcących poko­
ju, /najdzie sie jeden rząd, jeden naród, 
pragnący go fikcyjnie, a raczej godzący 
się nań pod warunkiem akceptacji jego 

njeziszczalnych postulatów, to, czy 
szczery pacyfizm pierwszych nie posłu­
ży środkiem wciągnięcia ich w sferę 
ustępstw i ofiar sprzecznych zarówno 
z Ich żywotnemi interesami, jak i naru­
szających możliwość istotnego, sprawie 
dllwego, trwałego pokoju świata. 

Dążenie do wielkiego celu powoduje 
zawsze gotowość do ustępstw gwoli je­
go osiągnięcia, powoduje zawsze goto­
wość do pewnych ofiar w imię tego wła 
śnie celu. Ofiary raz poniesione mogą 
być i bywają, zazwyczaj, uzupełniane 
następnemj, — aby uporem, czy obsta­
waniem, nie marnować tego co rzeko­
mo już uzyskano, aby nowa odmowa no­
wej ofiary nie spowodowała spełznię­
cia na niczem, nie spowodowała zmar­
nowania ofiar już poniesionych. I oto 
wystarcza , aby znalazł się zasadniczy 
a fałszywy kontrahent, aby znalazł się 
ten, dla którego ideał jest tylko środ­
kiem moralnej presji, moralnego szanta­
żu, aby kontrahent uczciwy znalazł się 
w położeniu beznadziejnem, w położe­

niu ustępującego uczciwie i szczerze, na. 
rzecz obłudnego, wyzyskującego, świa­
domie szantażującego, gracza. 

Sprawa pokoju jest w dużym stop­
niu — jeżeli nie w decydującym stop­
niu sprawą psychiki. I oto zestawienie 
dwuch kategorji faktów: pogodnego ban 
kietu w Gourdon, z optymistyczną, ide­
alistyczną mową Brianda, szczerego pa­
cyfizmu większości ludów. Z wynikami 
wyborów do parlamentu Rzćszy, unją 
celną austrjacko - niemiecką, wysuwa­
nymi projektami planu Younga, marszem 
w obliczu byłego następcy tronu, mar­
szałków i generałów w cesarskich mun­
durach, 150,000 byłych żołnierzy, raal-
borgskiej mowy Hindenburga. oświad­
czenia niemieckich polityków i nastroju 
prasy niemieckiej — zmusza do poważ­
nego zastanowienia się, czy nie mamy 
właśnie wypadku, kiedy idealizm jed­
nych jest terenem rozgrywki dla za­
chłanności drugich. 

Dobry przykład ma wielkie znaczenie 
—ale dla tych tylko, którzy zdolni są z 

niego skorzys tać—dla tych zaś, którzy 
uważają go jako przegraną kartę prze­
ciwnika, grać może jedynie role zachę­
ty dla dalszej' gry w myśl własnych, 
świadomie sprzecznych, agresywnych 
postulatów. 

Nie znaczy to bynajmniej, aby nale­
żało się wyrzekać pacyfizmu. Nie zna­
czy to bynajmniej, aby przeciwstawiać 
się idealistycznym poglądom Brianda— 
nasuwa się jednak myśl, czy twa'rocza 
ręka w stosunku do podejrzanego (wy­
rażamy się najłagodniej) gracza, czy za­
tamowanie tempa ustępstw i znacznie 
powolniejsze tempo, wylewów nie po­
służy jako środek takiego działania na 
psychikę niemiecką, które pozwoli na 
mocniejszych fundamentach budować 
gmach przyszłego pokoju. 

Bowiem przyszły pokój jest zawsze 
aktem woli — a akt ten musi być alctem 
szczerej i istotnej woli wszystkich kon­
trahentów. ,: 

Władys ław Ludwik E v e r t 

Niemcy nie płacą odszkodowań 
Depesza prezydenta Hindenburga do prez. Hoovera. — Francja 
leszcze się nie zgodziła. — Moratorjum wchodzi w życie w lipcu? 
Spodziewają ssę zupełnego skreślenia długów reparacyjnych. 

zydenta Hooyera, Bezpośrednim skutkiem inicjatywy 
w której odmalował niezwykle ciężkie prezydenta Stanów Zjednoczonych dla 
położenie swego kraju i oświadczył, że Niemiec będzie fakt, iż 
Niemcy ale będą w stanie zapłacić naj­

bliższej ra ty reparacyjnej. 
Gdy telegram prez. Hindenburga nad­

szedł do Waszyngtonu orędzie prezy­
denta Hoovera było już ogłoszone. 

Z Berlina donoszą rjam: 
Oświadczenie prezydenta Hoovera 

nadeszło do Berlina od ambasadora nie­
mieckiego w Waszyngtonie jako obszer 
na depesza szyfrowana ubiegłej soboty 
rano. W nocy z piątku na sobotę wy­
słał 
prezydent Hindenburg depeszę do pre-

W o j s k o w i jadący na urlop 
płacić bccBcą od 1 lipca gotóivhq 

zo ulgowy biBetf Jtaolefowu. 
Warszawa. 23 czerwca 

Z dniem 1 lipca wchodzi w życie no­
wa taryfa kolejowa dla wojskowych, 
przewidująca, że przejazdy wojskowych 
opłacane będą w kasach kolejowych go 
tówką. Dotychczas przejazdy wojsko­
wych na kolejach odbywały się na zasa­
dzie kredytowej. Obecnie w związku z 
zarządzeniami usprawniają;*.^' działal­
ność wszystkich resortów ministerial­
nych, przewozy kredytowe wojsko­
wych na kolejach ustaną. 

Nowa taryfa kolejowa dla wojsko­
wych przewiduje, że za przejazd służ­
bowy płacić będzie ministerstwo spraw 

wojskowych jedną piątą taryfy normal­
nej a za przejazdy urlopowe płacić będą 

i wszyscy wojskowi gotówką w kasach 
kolejowych również jedna piąta części 
ceny normalnego biletu. 

Dla pewnej rekompensaty dla wojsko 
wych, którzy ponosić będą obecnie wy-

; datki z tytułu swych podróży, w projek 
cie nowej taryfy kolejowej dwukrotnie 
w ciągu roku korzystać będą z 50-pro-
centowej ulgi przy przejazdach żony i 
dzieci wojskowych. 

Dotychczas rodziny wojskowych z 
ulg kolejowych nie korzystały. 

Protest wyborczy bloku B. B. W. R. 
lostfal przez sad w Poznaniu 

oddalony. 
Warszawa, 23 czerwca 

Sąd Najwyższy rozpatrywał dziś 
protest przeciwko wynikom wyborów 
do sejmu w okręgu 34 obejmującym Po­
znań - Miasto. 

Protest ten zgłoszony był przez B. 
B. W. R. 

na korzyść stronnictwa narodowego i 
w ten sposób, że dawali głosującym do 
głosowania koperty, w których uprze­
dnio umieszczone były kartki z nr. 4. 
Naskutek tego o ile wyborca kładł do 
koperty kartkę z nr. 4, głos był ważny, 
albowiem kartki o jednakowych nume­
rach uważane są normalnie za ważny 

Kompletowi sądzącemu przewodni- i j e d e n , jeśli natomiast głosujący 
czyi sędzia Wyrobek w asyście sędziów > k , a d ł j n n y n u m e r ł n a p r z y k } a d i I u 5 7 ( 

Zaborowskiego i Jureckiego- Protest 
wyborczy oddalony został ze wzgędów 
formalnych, a mianowicie dlatego, żc 
mężowie zaufania BBWR. nie wnieśli 
protestu do protokulów komisji okrę­
gowej. W ten sposób sam zarzut prze­
ciwko nadużyciom wyborczym obalo­
nym nic został. Według brzmienia pro­
testu zarzut polegał na tem, że w kil­
kudziesięciu wypadkach stwierdzono 
prze? naocznych świadków, żc członkol 
wie komlsyj obwodowych i niektórzy 
przewodniczący 

wówczas głos był unieważniony z po 
wodti dwuch różnych numerów. 

W ten sposób w Poznaniu unieważ­
niono kilka tysięcy głosów, które pa­
dły na listę nr. 1. 

Kopenhaga, 22 czerwca. 
(Polska AP.cncia 1 eiceraficzna). 

• Król przyjął dziś na zamku w Chrl-
iansborgu na audiencji pożegnalnej po 

działali tendencyjnie sta Rzplitej Michałowskiego. 

od dnia 15 lipca w przeciągu jednego fo­
ku nie będą Niemcy potrzebowały |^a-

cić poza nleznacznemi procentami, 
ani centa spłat z tytułu odszkodowań 
wojennych. Oznacza to dla Niemiec utgę 
w wysokości 

półtora miliarda marek. 
W ciągu tego roku liczą Niemcy na 

dalsze zmiany zarówno w dziedzinie re­
paracji Jak i zagadnienia rozbrojeuia. 

Oczywista, że moratorjum wejdzie 
wtedy w ż y d e gdy z jednej strony za­
akceptują ję wszystkie państwa wierzy 
cielskie Niemiec, z drugiej zaś strony, 
gdy uchwali je kongres Stanów. Kongre 
su jest prez. Hoover pewien, bowiem, 
nim wydał orędzie, zbadał doskonale 
grunt pod tym względem. Anglja, Wło­
chy i Japonja wyrazi ły już zgodę na 
propozycję Hoovera — 

pozostaje tylko Francja, 
której koła finansowe wskazują na to,' że 
francuski udział w reparacjach nie po­
k rywa się ze'spłatą francuskiego długu 
wobec Ameryki i że różnica wynosi o-
koło 75 miljonów dolarów. 

Wystąpienie Hoovera nie ma tylko 
znaczenia posunięcia rozrachunkowego 
między stronami, jest ono w pierwszym 
rzędzie 

niezwykle doniosłym aktem history­
cznym, 

stwierdzającym odstąpienie Stanów Zje 
dnoczonych od polityki izolacji. 

Okres moratorjum wykaże, w" jakim 
stopniu wpływają spłaty reparacyjne 

na nasilenie ogólnoświatowego kryzysu 
gospodarczego. 

Sfery niemieckie nie ukrywają na­
dziei, iż za moratorjum pójdzie 1 

zupełne skreślenie długów reparacyj* 
nych. . 

Nie jest bowiem do pomyślenia, by 
po roku załągodzepja^ kryzysu , wywo-

j lywać znów jego widmo przez podjęcie 
1 dalszych spłat.... 
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Dbory i stajnie w Śródmieściu 
zostaną przymusowo zlikwidowane. 
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Pierwsze zwycięstwo 
Hoczyńskiego w Wimbledon* 
w poniedziałek rozpoczął się na re 

prezentacyjnych kortach tenisowych w 
Wimbleden doroczny turniej tenisowy, 
W pierwszym dniu spotkań mistrz Pol­
ski Ignacy Tłoczyński odniósł świetny 
sukces, bijąc znanego tenisistę angiel­
skiego Patr idga w trzech setach 6:2, 6:1, 
6:1. Polak grał doskonale i przez cały 
czas meczu znacznie górował nad prze­
ciwnikiem. 

Łodzianie 
na mistrzostwach 
ftofarsfticfi Uofsfci 

Jak już donosiliśmy, odbędą się w 
nadchodzącą niedzielę w Warszawie mi 
s t rzostwa kolarskie Polski na torze. W 
dniu wczorajszym ustalono ostatecznie 
którzy kolarze łódzcy reprezentować bę 
da Łódź na tegorocznych mistrzostwach, 
a mianowicie: Zybert, Brauner, Schmidt 
(Union), Raab (IKP), Paul (Szturm), Ka­
płan i Milsztein (Hakoah). Łodzianin 
Einbrott odbywający obecnie służbę 
wojskowa s tar tować będzie w barwach 
WKS—Unja—Lublin. 

** 
Zapowiedziane na nadchodzącą nie­

dziele w Warszawie walne zebranie Pol 
skiego Związku Towarzys tw Kolarskich 
zostało odroczone na termin późnieiszy 
z powodu cieżkiei choroby prezesa Z. P . 
T. K. p. Mieczysława Bodalskiego. 

Mistrzostwa atletycz­
ne Polski. 

W nadchodzącą niedzielę i poniedzia 
łek odbędą się w Warszawie mistrzo-
sifwfrjatletyczne Polski w zapasach i pod 
noszeniu ciężarów. W zaoasach fawory­
tem jest reprezentacja Śląska, natomiast 
w podnoszeniu ciężarów Łódź, w której 
barwach s tar tować beda przeważnie za­
wodnicy Bar-Kochby łódzkiej. 

Sukces Ł.K.S-u 

Ubiegłej niedzieli rozegrał ŁKS pro­
pagandowe spotkanie piłkarskie w Zdun 
sklej Woli z tamtejszym Sokołem. 

Drużyna ŁKS-u uzyskała zwycię­
stwo w stosunku 11:0 (8:0), przyczem 8 
bramek uzyskali czerwoni w ciągu pier­
wszego kwandransu. 

Bramki dla ŁKS-u uzyskali: Herbst­
reich 4, Tadeuszewicz 3 oraz Król i 
Sztollenwerk po dwie. 

Motocyklowe Grand-
Prix Polski. 

W nadchodzącą niedzielę odbędzie się 
na Śląsku jedna z najpoważniejszych im­
prez motocyklowych w Polsce p. n.: 
„Motocyklowe Grand Pr ix" . 

Jednocześnie odbędzie się plakieto-
wy zjazd gwiaździsty, w którym wezmą 
również bardzo liczny udział motocykli 
ści Unionu i Bar-Kochby łódzkiej. 

Walka o tytuł 
najlepszego strzelca 

figowego. 
W r. b . najgroźniejszymi strzelcami 

ligowymi są Herbstreich (ŁKS) i Kisieliń 
ski II z Wisły. Obecnie Herbstreich po­
siada l l zdobytych bramek, zaś Kisieliń 
ski 10. W nadchodzącą niedzielę na me­
czu ŁKS—Wisła obaj ci strzelcy mają 
okazję polepszyć swoje szanse. 

Mistrzostwa piłkar­
skie klasy B. 

, P o niedzielnem zwycięstwie WIMY 
nad Makkabi, szanse zwycięzcy w roz­
grywkach o mistrzostwo klasy B znacz­
nie się powiększyły. Obecnie najpoważ­
niejszymi kandydatami do tytułu mistrza 
są: Sokół zgierski 1 WIMA, przyczem 
war to zaznaczyć, że zgierzanie nie s tra­
cili dotąd ani jednego punktu. Pozostaje 
zespoły B-klasowe nie są już w stan f e 
odebrać poważniejszej roli w grach o 
mistrzostwo. 

Na przedmieściach Łodzi, a nawet i 
w centrum, w wielu domach mieszkal­
nych znajdują się obory i stajnie. Niektó 
re mieszczą się przynajmniej w oddziel­
nych budynkach, jednakże spora ilość 
krowiarni znajduje się 

nawet w mieszkaniach, 
przeznaczonych dla użytku ludzkiego, w 
bezpośredniem sąsiedztwie z, „dwunożny 
mi lokatorami domu". . 

Nie trzeba chyba nikomu tłumaczyć, 
że podobny stan rzeczy z punktu widze­
nia higieniczno-sanitarnego jest 

wręcz niedopuszczalny. 
W końskich i krowich apartamen­

tach gnieżdżą się roje much dając się w 
porze letniej dotkliwie we 7naki wszyst­
kim mieszkańcom domu. Stanowią one 
istną plagę i narażają lokatorów na nie­
bezpieczeństwo, gdyż zarażają pokarmy. 

Obecnie, jak nas informują, władze 
zdecydowały się wreszcie zlikwidować 
szereg stajni i krowiarni, znajdujących 
się w domach mieszkalnych, w dzielni­
cach gęsto zaludnionych. Likwidacja ma 
nastąpić 

w ciągu najbliższych tygodni. 
Jednocześnie warto zaznaczyć, żc na 

zasadzie rozporządzenia nadzwyczajne­
go komisarza do walki z epidemją, wła­
dze administracyjne mogą tego rodzaju 
zakłady likwidować w każdej chwili. 

To też mieszkańcy domów, w których 
znajdują się obory czy stajnie w bliskiej 
odległości od mieszkań, powinni zwracać 
się do władz i powołując się na odnośne 
rozporządzenie, prosić o . interwencję. 

J Spraw tych nie wolno lekceważyć, gdyż 
obory i stajnie mogą stać się rozsadni-
kiem najgroźniejszych chorób. (d). 

i? m iowsKieao 
stfati^li wcioraf przed §qdem 

Piotrków, 23 czerwca. 
Wczoraij na godzinę 10 rano wyzna­

czony był przed tutejszym sądem okrę­
gowym znany proces morderców ś.p. 
posterunkowego Jana Korzeniowskiego, 
który w nocy z dnia 9 na 10 październi­
ka roku ubiegłego zamordowany został 
w Sulejowie pod Piotrkowem. Morder­
stwo to odbiło się głośnem eohem po ca­
łym kraju. Sprawa nie została rozpoczę­
ta w oznaczonej godzinie, gdyż jeden z 
morderców Antoni Chojnacki został 
przed kilku dniami sprowadzony do Ło- wodniczy sądowi wiceprezes sądu Cho­
dzi na sprawę i przesiadywał w łódz- rześki w asyście sędziów Nowakowskie-
kiem więzieniu. go. Oskarża podprokurator Mościcki. 

Dopiero na telefoniczne żądanie sądu 
przewieziono go na godzinę pierwszą ka 
retką więzienną do Piotrkowa. 

O godzinie pierwszej rozpoczęła się 
rozprawa. Na ławie oskarżonych zasie­
dli Władysław Kałada lat 30, Wiktor 
Włościański lat 29, Antoni Chojnacki bawy przedstawiciele władz szkolnyc)^ 
lat 31 i Józef Kłys lat 29. Oskarżeni byli samorządowych i duchowieństwa, 
już kilkakrotnie karani. Akt oskarżenia 
zawiera 20 stron pisma maszynowego. 
Rozprawa potrwa prawdopodobnie 4 dni 
Zawezwano około 80 świadków. Prze-

tragedja człowieka, 
walczącego o miłość 

swej żony. — 
Najbliższy program CAS'-NTA i 

m I 

Pabjanice. 
ŚWIĘTO MŁODZIEŻY. 

Wdniu wczorajszym zakończono tyv 
dzień dziecka wielką manifestacią dżl.tf-
ci szkolnych i ogólno-szkolna majówSĄ'1 

w les-e miejskim. "V"" y y 

O godzinie 8 rano z placu firmy Krii-
sche Ender wyruszył do lasu mielskje: 
go k-lkutysięczny pochód dzieci z orkie­
strą na czele. 

Dzieci niosły w rękach chorąg iew^: 
barwne buńczuki. t ransparenty. Niektó-^ 
re szkoły zaopatrzyły młodsze dzieci UL 
barwne i fantastyczne czapki. ! " jjjjSJ 

Wraz z dziećmi do lasu podążyły.'tfu 
my rodziców.. ... 

P o południu przybyli na mieis.ee za-

TOMASZÓW-MAZOWIECKI. 
(Telefonem od własncao korespondenta). 

— im-

Sensacyjny proces w Tomaszowie 
Dur Antoniewicz uniewinniony 

Tomaszów Maz, 23 czerwca. | iowskiego o zniesławienie. Ssd po wy-
Sensacyjny proces dyr. Tadeusza An-' słuchaniu świadków wydał wyrok unie-

toniewicza i sekretarza Józefowskiego ( winniający dyr. Antoniewicza i p. Józe-
znalazł się w dniu wczorajszym na wo- fowskiego. Oskarżonych bronił adw. No-
kandzie tutejszego sądu grodzkiego pod Wachowicz z Piotrkowa, zaś ze strony 
przewodnictwem sędziego Grygosińskie oskarżycieli występował adwokat Róży-
go. Podczas procesu zaszedł incydent z , cki. Urzędnicy mają wnieść apelację, 
radnym Zarzeckim, który został przez 
sąd usunięty z sali i skazany na 3 dni are 
sztu. 

W lutym ub. roku dyr. Antoniewicz 
wraz z trzema innemi osobami bawiąc 
u ówczesnego komisarza kasy chorych 
domagał się zwolnienia kilkunastu urzęd namioty obóz towarzys twa sportowe-
ników, uważając ich za wrogów państwa, go firmy Kruszę i Ender w Pabjanicach. 
Komisarz Kazek zażądał na piśmie naz-, 'W obozie znajdują się pracownicy fir-
wisk urzędników które dyrektor Anto­
niewicz nadesłał w liście komisarzowi ka 
sy chorych. 

Urzędnicy ci złożyli skargę na dyr. 
Antoniewicza, oraz sekretarza p. Józe-

W lesie dzieci o t rzymały cuk-cr.kj '[ 
wodę sodową. P r z y dźwiękach orkie­
stry bawiono sję do godz. 6 wieńcz, po­
czem młodsze dzieci przewieziono sa* 
mochodami i wozami do miasta, s tarsze 
zaś grupami przyszły do miasta- pjęszo. 

Uroczystość organizował k o n ^ a t , 
święta dziecka, przy pomocy magistrg^ 
tu i Związku Nauczycielstwa. P o h r 
kiego. V , ' . . 

DWIE DELEGACJE. 
^ ' & f i e ^ a T b * a w % W Pabianica^K^-wi^t 

urzędowe.delegacje, które -badała frr£vfe£ 
dziwość zarzutów, postawionych *w ipm 
testach Stowarzyszenia Właścicieli 
ruchomości. 

Jedna delegacja, składalaca się z 
przedstawicieli ministerstwa SDfA\vwvtf$S 
wnętrznych sprawdzała , czv jstniejfe"fiiR£ 
żliwość dalszego wyrębu lasu nliej.$Klfe2< 
go przez Stowarzyszenie „ R o l n i k V D e ­
legacja uznała, że wyrębu można'tfafft^ 
nać, lecz powstała kwestja. kto jest do_ 
wyrębu uprawniony. 

P r a w o do wyrębu przedstawiły czte 
ry strony," które wys ła ły do detegafó\£ 
m-nisterstwa swych przeds tawicić l j^ t (x 
warzyszenie „Rolnik**, magistrat ; m*.Pa* 
bjanic, obywatele, mieszkający i w ' - ^ 
siedztwic lasu, oraz członkowieVŚto\v:Ą 
rzyszenia Wlaścic-eli Nieruchomość^ 
Sprawę, kto ma prawo wyrębu .lasu, mir 
załatwić ministerstwo. J 

i Druga delegacja, składaiaca s i | z 
my oraz członkowie klubu sportowego przedstawicieli urzędu wojewódzk iego 
pod przewodnictwem dyrektora fabryki badała prace, dokonywane przez .mągj^ 
p. Kaneneberga.Obózposiadaoołączenie strat w rzeźni miejskiej. —Delega-eja. 
telefoniczne, radjo i inne udogodnienia, stwierdziła tu szereg uchybień. 

Obóz ma t rwać do polowy lipca. Spostrzeżenia swe delegacja n o d a d o 
I wiadomości w specjalnym protokule 

• PiOlrkÓW T r y b u n a f e k i 
• | CZERWONY KUR NA WSI. 

Z niewiadomych dotychczas przy^zyą^ 
wybuchł onegdaj pożar we wsi Łękawę^w 
zabudowaniach Biegańskiego j BicniaGkk? 
go. Spaliły się zabudowania gospod^r-
skie. ,..* 

Drugi pożar powstał we wsi Rorjna^ 
nówka gm. Rozprza w zabudowahjaci^ 
Wawrzyńca Budzisza, spłonął dom niie§z" 
kalny, obora i stodoła. Straty w obu pp,r 

żarach wynoszą 8,000 zł. 

OBÓZ LETNI TOW. SPORTOWEGO 
KRUSZĘ I ENDFR POD TOMASZO­

WEM. 
Około wsi Brzóstówka rozbił swe 

Słynna partnerka 

3 0 H N A G I L B E R T A , 
niezapomniana bohaterka „WIELKIEJ PARADY", 

znakomita gwiazda ekranów amerykańskich 

R e n i e A n d o r ć c 
w buszującym namiętnościami filmie 

„ A N G E L I T A " . 
najbliższy przebój G r a i t t i K S l t ® 5 

Komfortowe 
m i e s z K a n i e do o d s t ą p i e n i a . 
Oglądać od 3 — Mej uh S k w e ­

rowa 7, m. 4. 

http://mieis.ee
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Długość dnia 
Przybyło dnia 

Pobór rocznika 1910 
Kto ma się stawić dziś. 

Dziś, w środę, dnia 24-go czerwca r. 
fc, j>owinni się stawić: przed komisją po­
borową nr. 1 (ul. Zakątna nr. 82) męż­
czyźni rocznika 1910, zamieszkali na te­
renie 9-go komisarjatu policji państwo­
wej, których nazwiska rozpoczynają się 
od liter: M. N. P. Sz. Sch. T. 

Pr red komisją Poborową nr. 2 (ulica 
Ogrodowa nr. 34) mężczyźni rocznika 
1911 — ochotnicy — zamieszkali na terc 
nad i : 1. 4, 6, 7, 10, 12 — Komisariatów 
P P . 

Przed komisją Poborową nr. 3 (Al. 
Kościuszki nr. 21) mężczyźni rocznika 
1908 i 1909 kat, „B" t.j. poborowi którzy 
z powodu obłożnej choroby lub innych 
ważnych powodów nie mogli się stawić 
W wyżej oznaczonych terminach, a któ­
rzy zamieszkują na terenach: 1, 4, 6 ( 7, 
10, 12, 13, 14 Komisariatów Poliqi Pań­
stwowej. 

Roch budowlany 
Przybyło 3568 izb 

Jak wynika z danych, opracowanych 
przez główny urząd s tatystyczny, w I 
kwartale r. b. wykończono ogółem na te 
renie całej Polski 372 budynki, z czego 
306 budynków mieszkalnych, 23 prze­
mysłowych 1 handlowych, 1 4 użyteczno 
ści publicznej, oraz 29 innych budyn­
ków. Pozatem ukończono całkowicie 89 
nadbudówek, w tem 72 mieszkalne, 7 
przemysłowych i handlowych, 3 użytecz 
ności publicznej i 7 innych. 

W ciągu kwarta łu rozpoczęto ogó­
łem budowę 312 nowych budynków (259 
mieszkalnych, 10 przemysłowych i han­
dlowych, 2 użyteczności publicznej i 41 
innych), oraz 34 nadbudówki, wszystkie 
mieszkalne. 

Ogółem w nowych budynkach przy­
by ło 1.294 mieszkań, obejmujących 3.568 
izb. Z tej liczby w nowych domach znaj 
duje się 1.095 mieszkań o 3.180 izbach, 
oraz w nadbudówkach i dobudówkach 
199 mieszkań o 388 izbach. 

Z pośród nowych mieszkań jest 336 
jednoizbowych, 292 — dwuizbowych, 
315 — 3-izbowych, 216 — 4-izbowych, 
88 — 5-izbowych, 23 — 6-izbowych, 11 
— 7-lzbowych i 13 — 8-izbowych i 
większych. 

W budynkach rozpoczętych znajduje 
sie 1.098 mieszkań o 2.889 izbach, z cze­
go w nowych budynkach 1.009 mieszkań 
o 2.712 izbach, w nadbudówkach zaś 89 
mieszkań o 177 Izbach. 

Zawody strzeleckie 
o odznakę l, II i III klasy. 

Dbając o rozwój sportu strzeleckie­
go wśród członków Związku Strzelec­
kiego — komenda garnizonu Związku 
Strzeleckiego Łódź-miasto przeprowa­
dza w dniach 24, 25 i 26 czerwca b. r. 
w godzinach popołudniowych zawody 
o odznakę strzelecką III, II, i I klasy na 
strzelnicy W. K. S., dla członków Za­
rządów i Komend wszystkich oddzia­
łów Związku Strzeleckiego na terenie 
m. Łodzi. 

Powyższe zawody sa dalszvm eta­
pem zawodów strzeleckich z broni ma­

łokalibrowej zainicjowanych wzorem 
propagandowych zawodów i mają na 
celu realizowanie hasła: „Każdv czło­
nek Związku Strzeleckiego posiada od­
znakę strzelecką". 

Dgiury apiek-
" DSM W nocy dyżuruj* następujące apteki: 

JL ftrtasra (Plac Kościelny 10), A. Charemzy 
pomorska 12), E. Mullera (Piotrkowska 46), 

S. Epsztajna (Piotrkowska 225), Z. Gorczyc-
ego (Przejazd W), O. Antoniewicza (Pabiani­

cka 50). (P>. 

List „mandolinistki" do Kowalskiego. 
Tomesówna cofa oskarżenie o czyoy lubieżne, za które 
arcybiskup marjawicki został skazany na 4 lata więzienia. 

Władze prokuratorskie przeprowadzą dodatkowe dochodzenie 
.Dzień Dobry*' donosi: 

Przed kilkoma dniami w Płocku i o-
kolicy ukazał się nadzwyczajny dodatek 
pisma marjawitów „Królestwo Boże na 
ziemi". Dodatek ten kolportowany bez­
płatnie przez zakonników i zakonnice za 
wierał list, nadesłany do klasztoru na rę 
ce Kowalskiego przez 
b. „mandolinistkę", Marcjannę Tomesó-

wnę 
(siostrę Baptystę). 

Tomesówna była jednym z głównych 
świadków w procesie Kowalskiego o czy 
ny lubieżne. 

List ten brzmi; 
„Najprzewielebniejszy Ojczelll 
Ojcze Arcybiskupie, ja bardzo prze­

praszam Ojca, że tak strasznie znieważy 
łam Ojca osobę i wogóle całe Dzieło Bo 
że tak brutalnemi słowami, a przede­
wszystkiem, że 

to było kłamstwo. 

Ha zatrudnienie bezrobotnych 
rzcid wyasyćnowałdodalhowesumy 

W ostatnich dniach bawiła w War ­
szawie wspólna delegacja związku 
„Praca" , związków klasowych i związ­
ku chrześcijańskiej demokracji. Dele­
gacja była przyjęta przez ministra pra­
cy i opieki społecznej Hubickiego i wi­
ceministra skarbu Starzyńskiego, któ­
rych prosiła o wyasygnowanie fundu­
szów, które pozwoliłyby na odpowied­
nie uruchomienie robót publicznych w 
większym, niż dotychczas zakresie. De­
legacja powoływała się na przyrzecze­
nia dane w tej sprawie przez b. mini­
s tra skarbu Matuszewskiego, prosząc 
jednocześnie o zrealizowanie tych przy 
rzeczeń. 

Starania delegacji zostały uwieńczo­
ne pomyślnym skutkiem, gdyż minister 
s two pracy i opieki społecznej przyzna­
ło Lodzi na roboty publiczne 300 tysię­
cy złotych w formie zapomogi bez­
zwrotnej, zaś ministerstwo skarbu zgo­
dziło się na udzielenie pożyczki w wy­
sokości 1 miljona złotych, o czem już 
donosiliśmy. Udzielenie jednorniljono-* 
wej pożyczki zostało przez minister­
s two skarbu uzależnione od uchwalenia 
tej pożyczki przez radę miejską m. Ło­

dzi, co nastąpi na dzisiejszych dwuch 
posiedzeniach r ady miejskiej w pierw-
szem i drugiem czytaniu. 

Opierając się na dotychczas posia­
danych i przeznaczonych na zatrudnie­
nie bezrobotnych funduszach magistrat 
zatrudniał na robotach komunikacyj­
nych pracowników przez 5 dni w tygo 
dniu, zaś na plantacjach — do 1 lipca 
przez 3, a od 1 lipca przez 4 dni w ty­
godniu. 

W związku z przyznaniem przez mi­
nisterstwo pracy i opieki społecznej 
oraz ministerstwo skarbu zapomogi bez 
zwrotnej i pożyczki w łącznej wysoko­
ści 1.380 tysięcy złotych, związki doma 
gają się od magistratu zatrudnienia ro­
botników sezonowych przez 6 dni w ty­
godniu i nie mule] niż przez 20 tygodni, 
by robotnicy sezonowi, po przepraco­
waniu tego okresu czasu mieli prawa do 
otrzymywania przez okres zimowy za­
pomóg rządowych. 

1 }6 obecnej chwili magistrat nie 
uwzględnił żądań związków, jednakże 
sprawa ta nie została jeszcze definityw 
nie załatwiona- (B). 

Dziś I dni następnych. 

Nancy Carroll 
oraz 

Charles Rogers 
w filmie p. t. SERCE i SPORT 
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Wspaniała ilustracja.—Piękna muzyka i piosenki. — Początek codziennie 
o godz. 6-ej, w soboty i niedziele o godz. 12-ej. — Ceny miejsc na 
poranki 75 gr. i 1 zł . — Nad program: Dodatek Fleischerowski p. t. 

„Bańki Mydlarskie" . 

Urzędnik magisfrafu-hrzywoprzysiĘzca 
skaiany na G miesięcy więzienia. 
W sierpniu ubiegłego roku rewidenci 

skarbowi dokonali irispekqi niektórych 
piwiarń łódzjtich, podejrzanych o pota­
jemną sprzedaż wódki, mimo bTaku od­
powiedniej koncesji. Między innemi do­
konano rewizji w piwiarni Władysława 
Tomaszewskiego, który, jak stwierdzono, 
sprzedawał swym stałym bywalcom wód 
kę, 

Tomaszewski został pociągnięty do 
odpowiedzialności karnej. Na sprawie są 
dowej zeznawał w charakterze świadka 
dowodowego urzędnik magistratu, Hiero 
nim Cymer, który oświadczył, że w pi­
wiarni Tomaszewskiego nigdy nie pił 
wódki i nie widział, by ją sprzedawano. 

Sąd oparł się jednak na wynikach re 
wizji dokonanej w piwiarni i skazał To­

maszewskiego na 300 złotych grzywny. 
Po sprawie wyszło na jaw, że Cymer 

fałszywie zeznawał, Znajeźli się bowiem 
świadkowie, którzy stwierdzili, że urzęd­
nik ten pił wódkę w piwiarni w kilkana 
ście minut przed dokonaniem rewizji, 

Cymer został pociągnięty do odpo­
wiedzialności karnej za krzywoprzysię­
stwo. 

iWczoraj stanął on przed sądem okrę 
gowym, który sprawę tę rozważał pod 
przewodnictwem wiceprezesa Illinicza, 

w asyście sędziów Łozińskiego i Semade 
niego. Oskarżał prokurator Zgliszczyń-
ski. Podsądny na sprawie nie przyznał 
się do winy. 

Sąd, po zbadaniu świadków, skazał 
go na 6 miesięcy więzienia, as. 

Naprzykład, tak mówiłam, źe ja siedzia­
łam na kolanach i wtedy mnie Ojciec 
obejmował, i całował i dopuszczał się wie 
lu innych rzeczy, więc 

zaprzeczam temu wszystkiemu, 
Ale teraz już dłużej nie mogę się z tem 
pogodzić i sumienie mi tak nie pozwala 
dłużej iść tą drogą fałszu i obłudy, i pra 
gnę, żeby jaknajprędzej cały świat się o 
tem dowiedział, że to było kłamstwo, ja 
kie tylko może być w największym sto­
pniu. Żal mi tego człowieka, że tak nie­
winnie cierpi, za co i dlaczego? Za te je 
go dobre uczynki. To, co mówili wszys­
cy świadkowie, no f ja, było wszystko 
zemsta, jak naprzykład; Ja byłam wyda 
lona z klasztoru za to, i e byłam posądzo 
na o czyn niemoralny z Banasiakiem, on 
taki na tym punkcie czysty, źe gdy mu 
powiedziano o tem, to w tej chwili 
kazał mi zdjąć habit i ze Zgromadzenia 

usunąć. 
Nie pozwolił sobie wytłumaczyć, do 

tego stopnia był czysty, że się bał, żeby 
jakikolwiek brud nie wdarł się poza mu­
ry klasztoru, więc nie mógł się dopuścić 
żadnem prawem tych rzeczy, które na 
niego są rzucane. To jest 

nieprawda, ten zarzut i ta potwarą 
która jest rzucona na niego, to jest pier 
wsze kłamstwo, ijalrie tylko być może. J a 
po wydaleniu z klasztoru byłam zdener­
wowana i w bardzo krytycznem położe­
niu, a do tego byłam namawiana i w 
tych nerwach i niedostatku zgodziłam 
się rzucić na tego człowieka td<>kłafru 
stwo, ale teraz coraz bardziej mi sumie 
nie wyrzuca i nie daje mi spokoju i mę­
czy mnie, jak ogień piekła. Więc poszłam 
za własnem sercem i sumieniem i naprą 
wdę pragnę, żeby cały świat się dowie­
dział, że to było i jest kłamstwo. Naj­
droższy Ojcze, bardzo proszę to wydru­
kować w gazecie, żeby to czytali wszys­
cy. 

Marcjanna Tomesówna, S. Baptysta, 
• 

Tak hTzmi ten list... 
Zdumienie ogarnia, gdy go się czyta. 

Mimowoli ciśnie się na usta pytanie: 
kiedy kłamała „siostra Baptysta", 

wówczas, gdy na rozprawie sądowej os­
karżała Kowalskiego o czyny lubieżne> 
za które otrzymał wyrok więzienia, czy 
też teraz, pod wpływem jakichś niezna­
nych jeszcze okoliczności?.. 

B, mandolinistka twierdzi, że kłama­
ła wówczas, a teraz mówi prawdę. 

Ale czy można wierzyć komuś, kto 
już raz skłamał i to przed sądem? 

Władze prokuratorskie powinny za­
interesować się osobą tej „siostry". 

Zuchwale włamanie 
do mieszkania przemysłowca. 
Ubiegłej nocy niewykryci dotych­

czas sprawcy włamali się do mieszka­
nia Jakuba Bornsztajna, przemysłowca, 
zamieszkałego przy ulicy Lipowej 31 
Złoczyńcy „pracowali" tak cicho, że nie 
zbudzili domowników. Szukali oni prze 
dewszystkiem gotówki, lecz nie mogli 
jej znaleźć, wobec czego musieli się za-
dowolnić garderobą oraz mniejszemi 
przedmiotami domowego użytku, które 
spakowali w worki i wynieśli cicha­
czem z mieszkania, zamykając za sobą 
drzwi wejściowe. 

W godzinach rannych, gdy państwo 
Bornsztajn zbudzili się ze snu, stwier­
dzili kradzież. P . Bornsztajn ocenFa 
straty na sumę okoio 10 tysięcy zł. 

Policja, po otrzymaniu meldunku o 
zuchwałym występie złodziejskim, 

wi roży ła dochodezuie. Sprawców do­
tychczas nie ujęto. 
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TEATR MIEJSKI. 
Dziś, środa po raz ostatni interesująca sztu-

:a OłNeilla „Czarne Ghetto" (Wszystkie dzieci 
3oże mają skrzydła). 

Jutro, czwartek, raz jeden głośna sztuka 
3ereca „Nocą na starym rynku" z znakomitym 
irtystą A. Sambergiem w roli popisowej. 

W piątek premjera fascynującego dramatu 
3ergelsohn'a „Młyn" w reżyserji Rotbauma. De-
roracje A. Pronaszki. Ceny najniższe. Początek 
» godz. 9 wiecz. 

TEATR LETNI W PARKU STASZICA. 
Dziś i codziennie o godz. 9 wiecz. ciesząca 

ie wzrastającem powodzeniem szlagierowa re-
VIA „Łódź w kwiatach", która dzięki pomysło­
wym atrakcjom, wspaniałym kostiumom i de-
;oracjom, oraz barwnym finałom, a przede-
vszystkiem dzięki pierwszorzędnemu wykona­
lni PRZEZ cały zespół, stała się prawdziwą a-
rakcją chwili. Publiczność bawi się doskonale, 
tklaskując przebojowe numery jak: akrobatycz-
lo-taneczny „Okręt piratów" w wykonaniu Bar 
:ielskiejf Szmara, Ostrowskiego, pomysłowy 
Kosz kwiatów", ARCYMESOŁE sketche: „Nowe 
netody śledcze" i „Ostatnia koszula", barwny 
inał „Wojsko idzie", fragmenty z głośnej ope-
etki „Wiktorja i jej huzar" i t. d. Ceny zniżone, 
komunikacja tramwajowa zapewniona. 

KONCERT SYMFONICZNY W HELENOWIE. 
W nadchodzący czwartek, dnia 25 b. m., od-

>ędzie się w Helenowie pierwszy koncert sym-
oniczny Łódzkiej Orkiestry Filharmonicznej 
<od dyrekcją wielce utalentowanego kapelmi-
trza Seweryna Pietruszki. W programie 5-ta 
jymfonja Czajkowskiego, Uwertura do op. „Spie 
vacy Norymberscy" Wagnera oraz „Kaprys 
WŁOSKI" Czajkowskiego. Ze względu na bardzo 
iteresujący program, koncert ten niewątpliwie 
ieszyć się będzie wielkiem powodzeniem, tem-
•ardziej, że symfonja wykonana będzie w peł-
ej obsadzie. Początek koncertu o godz. 8.20 
iriecz. 

— O — 
MUSSOLINI W „RAKIECIE'. 

Osławiony wódz faszyzmu — Benito Mus-
olini przyjechał dziś rannym expressem do Ło-
zi na specjalne zaproszenie dyrekcji czołowe-
0 teatru rewji „Rakieta". Mussolini zaszczyci 
wą obecnością obydwa przedstawienia (8 i 10) 
by zobaczyć doskonały sketch pióra znakoml-
ych satyryków Jerzego Nela i Ludwika Star-
kiego p. n. „Po włosku" — najświetniejszą 
reacje mistrza Gierasieńskiego. 

Rewja „Złote szaleństwo" stała się ewene-
nentem sezonu teatralnego i sensacją dnia .w 
.odzi. Codzienne nadkomplety w teatrze „Ra-
:Ieta" świadczą o popularności jaką się cieszy 
wspaniała rewja „Złote szaleństwo". 

LETNIA REDUTA PRASY. 
Juz zaledwie cztery dni dzieli nas od wiel-

;iej zabawy ogrodowej, która pod nazwą Let-
liej Reduty Prasy, odbędzie się, jak Już po­
wszechnie wiadomo, W Helenowie 28 czerwca 
»ież. roku. 

Poza szeregiem atrakcyi, których nie stoso­
wano jeszcze u nas w Łodzi — komisja ©rea­
lizacyjna urządza wielką loterję fantową, w 
:zasle której rozlosowanych będzie około 300 
ennych przedmiotów. Wśród wielu drogich fan­
ów najbardziej wartościowym jest nowy ro­
wer męski firmy Sierpiński, która w roku bie­
lącym obchodzi 40-lecie swego istnienia. 

Zabawa rozpocznie się już o godzinie 2-ej po 
lołudniu i trwać będzie do późnej nocy przy 
łlaskach różnokolorowych Świateł i reflekto-
ów, które zainstalowane zostały na terenie ca* 
ego parku. 

Biiety na Letnią Redutę Prasy w cenie 1 
:łotego (dla młodzieży, wojskowych, urzędni­
ków 1 t p.) I 2 złotych (dla dorosłych) naby-
vać można w kasie parku Helenowa. Dzieci W 
owarzystwie osób starszych mają wstęp bez-
łłatny. 

TRZY LITERY. 
Zapytajcie co oznaczają 3 litery, A, G, B, 

1 każdy wam odpowie, że to magazyn jedwabi 
wełen — Łódź, uh Piotrkowska 80, ale jeśli 

:hodzi o genezę tych 3 liter, to nikt prawie nie 
;na ich znaczenia. 

150 lat temu powstała spółka pod firmą Al-
>ert — Godde — Bedin, która w niebywale 
zybki sposób opanowała rynki świata. 

Z każdym rokiem przybywała jej NOWA filja 
dziś niema większego miasta na świecie, gdzie 

>y nie znano 3 popularnych liter. 
Pragnąc ZAPOZNAĆ szersze rzesze klijenteli 

.e swemi wyrobami, oddział łódzki A. G. B. 
irządzil sprzedaż reklamową, obniżając do mi-
iimum ceny na wszelkie swe artykuły. Podob-
10 wyprzedaż ma potrwać jeszcze kilka dni za-
edwie. a więc należałoby się śpieszyć, by wy-
corzystać okazję taniego kupna, która pozwoli 
calnie się przekonać o wartości trzech liter 
\. G. B. 

NIEDZIELNE ZAWODY PIĘŚCIARSKIE 
W HELENOWIE. 

Na niedzielne zawody pięściarskie w Hele-
lowie udało się SS. Union pozyskać najwyblt-
iłejszych pugilatorów łódzkich, tak że zawody 
>owyższe zapowiadają się nadzwyczaj okazale. 
.V porozumieniu z kierownikami zainteresowa-
tych sekcyj bokserskich, przeciwstawiono na 
licdzielę reprezentacyjnej ósemce Poznania na­
stępującą drużynę: Pictrzyński (Sokół), Bicer 
Union), Flrpo (Union), Klimczak (Sokół), Sewe-
•yniak (Sokół), Majer J. (Geyer), Hymer (Kru-
icheender i Stibbe (Union). 

SS. Union przystąpiło ze swą zwykłą sta-
'annością do organizowania tej poważnej im-
uezy, którą uważać należy za rewanżowe snpt-
<anie Łodzi z Poznaniem i która napewno spot-
<a się z uznaniem szerokich rzesz sportowców. 

i-Iefnia staruszka żywcem spłonęła. 
Dwa groźne potaro pod ftocflzlci. 

z okolicy, trwała do samego rana. Spło­
nęło ogółem 

dwadzieścia jeden budynków 
oraz duża ilość inwentarza martwego i 
żywego. Straty wynoszą kilkadziesiąt ty 
sięcy złotych. W tym samym czasie wy­
buchł również groźny pożar we wsi Ku-
siany (pow. sieradzki), który pociągnął 
za sobą 

jeszcze poważniejsze szkody. 
Ogień powstał w zagrodzie Andrzeja A-
damslkiego, który wziął czynny udział w 
akcji ratunkowe-j i został bardzo Ciężko 
poparzony. W stanie agonjalnym prze­
wieziono go do szpitala. 

Gaszenie pożaru, k tóry objął całą 
wieś, TTWAŁO około dziesięciu godzin. 
Mimo wysiłków strażaków, 

cała niemal wieś poszła z dymem. 
Spłonęły ogółem 74 budynki. Chło­

pom nie udało się nawet ocalić ruchome 
go dobytku, Straty wynoszą 

przeszło ćwierć miljona złotych. 
Przyczyny pożaru dochodzenie policyjne 
nie ustaliło. d— 

Wczoraj pod Łodzią zanotowano dwa 
groźne pożary, k tóre pociągnęły za sobą 
kilka ofiar w ludziach. 

We wsi Wola BJechowa pod Radom­
skiem w nocy zapalił się jakiś dom miesz 
kalny. Ogień z gwałtowną szybkością 
przeniósł się na pobliskie budynki i 
wkrótce cała niemal wieś stanęła w og­
niu. W jednej z zagród, objętej płomie­
niami, pozostała 
70-letnia, niewidoma, Wiktorja Zagórska. 
Staruszka, nie mogąc się wydostać z za 
grody, poczęła rozpaczliwie wzywać po­
mocy. Na ratunek pośpieszył jej syn, Jó ­
zef, k tóry mimo wielkiego niefoezpieczeń 
stwa, skoczył w płomienie. Nie zdołał on 
jednak matki ocalić. 

Staruszka 
spaliła się na węgiel. 

Syn jej doznał bardzo ciężkich poparzeń 
całego ciała i w groźnym stanie został 
przewieziony do szpitala. 

Akcja ratunkowa, w której wzięło 
udział kilkanaście drużyn strażackich 

Napad na 15-lefnią dziewczyn; 
Sąd skazał opryszków na rok więzienia. 
Piętnastoletnia Genia Włoszówna, 

mieszkanka Pabijanic, padła ofiarą zbrod 
niczego napadu. Gdy w godzinach przed 
wieczornych udała się pieszo z Pabjanic 
do pobliskiej wsi Chachło, na szosie 
podeszli do niej Zygmunt Stankiewicz, 
którego znała z widzenia i jeszcze jakiś 
młody mężczyzna. Włoszówna, nie chcąc 
by IJEJ towarzyszyli, przyśpieszyła kroku. 
Młodzieńcy nie chcieli jej jednak pozo­
stawić w spokoju. Gdy dziewczyna zna­
lazła się w lasku, zwrócili się do niej z 
niedwuznacznemi propozycjami. 

Włoszówna rzuciła się do ucieczki. 
Opryszki dogonili ją, zakneblowali dzie­
wczynie usta i poczuli się z nią szamotać. 
Włoszówna broniła się rozpaczliwie. 

Napastnicy, walcząc z nią dość dłu­
go, poczęli się obawiać nadejścia prze-

wczynie ź ręki torebkę, w której znajdo 
wały się dwa złote i metryka chrztu i 
uciekli. 

Dziewczynka z trudem dowlokła się 
do Chachła i tam opowiedziała o napa­
dzie, podając nazwisko Stankiewicza. 
Zaalarmowano policję, która szybko 
Stankiewicza i jego kolegę, Józefa Ro­
galskiego, ujęła. 

Oprysziki nie przyznali się wpraw­
dzie do winy, lecz władze oparły się na 
zeznaniach Włoszówny i osadziły ich w 
więzieniu. Wczoraj Stankiewicz i Rogal­
ski stanęli przed łódzkim sądem okręgo­
wym, który sprawę tę rozważał przy 
drzwiach zamkniętych pod przewodnict­
wem wiceprezesa IHinicza, w asyście sę­
dziów Łozińskiego i Semadeniego. Oskar 
żał prokurator Zglś-szczyński. Sąd skazał 

chodniów i wreszcie zrezygnowali ze Stankiewicza i Rogalskiego po roku wię-
swych niecnych zamiarów. Wydarli dzie złenia. as. 

Zadusiła własne M a k i . 
Ponura zbrodnia w domu przy ul. 6 Sierpnia 69 

Wczoraj rano doniesiono policji łódz­
kiej o ponurej zbrodni. W domu przy 
ulicy 6 Sierpnia 69 od szeregu lat zamie­
szkiwała robotnica fabryczna, Marjanną 
Witaszczykówna. Przed kilku miesiąca­
mi Witaszczykówna urodziła syna. Ro­
botnica, przebywając przeważnie poza do 
mem, nie miała czasu zajmować się dzie 
ckiem, które rozwijało się zupełnie nor­
malnie, i bardzo często pozostawiała je 
pod opieką siostry. 

Przed kilku dniami sąsiedzi stwier­
dzili, że 

dziecko w tajemniczy sposób zniknęło. 
Gdy zwrócili się do matki, pytając, co 
się stało z maleństwem, dawała im nie­
jasne odpowiedzi. 

Jednym powiedziała, że oddała syna 
do przytułku, innym, że odesłała go na 
wieś do krewnych, trzecim wreszcie 
oświadczyła, i e chłopca wzięła na wy­
chowanie bogata, bezdzietna mężatka. 

Sąsiedzi doszli do wniosku, że Wita­

szczykówna w jakiś inny sposób pozby­
ła się dziecka i 

zwrócili się do policji, 
by tę sprawę zbadała. 

Wczoraj rano do mieszkania Wita-
szczykówny przybyli policjanci, którzy 
już w drzwiach poczuli charakterystycz­
ny trupi zapach. Witczakówna w odpo­
wiedzi na ich zapytania, oświadczyła, i«e 

nie wie sama, kto zabrał jej dziecko* 
Policjanci poddali całe mieszkanie 

szczegółowej rewizji, w czasie której w 
łóżku młodej robotnicy znaleźli zwłoki 
dziecka, znajdujące się już w stanie roz­
kładu 

Ustalono, że Witczakówna już przed 
paru dniami 

zadusiła nieszczęsnego chłopca 
i obawiając się wynieść trupa z mieszka 
nia, ukryła go pod siennikiem. 

Witczakówaę z miejsca aresztowano, 
W wydziale śledczym, w oz&sie prze 

słuchiwania, przyznała się do winy. Z 
zeznań jej wynika, te została uwiedzio­
na i nie mogąc utrzymać dziecka, posta­
nowiła je zgładzić. 

Zwłoki dziecka przewieziono do pro 
sektorjum, gdzie została dokonana sek­
cja, (d). 

PROGRAM ROZGŁOŚNI ŁÓDZKIEJ 
„POLSKIEGO RADJA". 

ŚRODA, dnia 24 czerwca 1931 r. 
11.58—12.05 Sygnał czasu z Warszawy i hej­

nał z Wieży Marjackiej w Krakowie. 12.05— 
13.15 Muzyka zplyt gramofonowych f. A. Kling­
beil, Piotrkowska 160. 13.15—13.25 Odczytanie 
programu dziennego i repertuar teatrów i kin. 
13.25—16.00 Przerwa. 16.00—16.30 Program dla 
dzieci. 1) Obrazek p. H. Chojnowskiej p. t. „Pa­
proć kwitnie". 2) Zagadki i szarady podyktowa­
ne p. Henryk Ładosz (tr. z W-wy) 16.30—16:45 
Muzyka z płyt gramofonowych z Warszawy. 
16.45—16.50 Komunikat dla żeglugi i rybaków. 
16.50—17.10 Radjokronika — wygłosi dr. Marjan 
Stępowski (tr. z W-wy). 17.15—17.35 Płyty gra­
mofonowe z Warszawy. 17.35W18.00 Odczyt z 
Katowic p. t. „Klejnoty morza" — wygł. prof. 
K. Simm. 18.00—19.00 Koncert popołudniowy or­
kiestry P. R. pod dyr. J. Ozimińskiego (tr. z 
W-wy), 19.00—19.20 Rozmaitości. 19.20—19.40 
Płyty gramofonowe z Warszawy. 19.40—20.00 
Komunikat Izby Przemysłowo Handlowej w Ło­
dzi, odczytanie programu na dzień następny i 
komunikat meteorologiczny. 20.00—20.15 Praso­
wy dziennik radjowy z Warszawy." 20.15—22.00 
Koncert solistów z Warszawy. Wyk. Irena Du-
biska (skrz.). Aniela Szlemińska (sopr.) I L. Ur­
stein (fort.). W przerwie koncertu kwadrans li­
teracki. Opowiadanie Jerzego Kossowskiego p. t, 
„Urlop". 22.00—22.15 Felieton z Warszawy. 
22.15—24.00 Dodatek do prasowego dziennika ra 
djowego, komunikaty: policyjny, sportowy oraz 
muzyka lekka i taneczna z Warszawy. 

Czwartek, dnia 25 czerwca 1931 r. 
11.58—12.05 — Sygnał czasu z W-wy I-hej­

nał z Wieży Marjackiej w Krakowie. 12.05— 
13.15 — Muzyka z płyt gramof. f. A. Klingbeil, 
Piotrkowska 160, 13.15—13.25 — Odczytanie pro 
graniu dziennego i repert. teatrów i kin, 13.25— 
16.00 — Przerwa. 16.00—16.45 — Muzyka z płyt 
gramof. z W-wy. 16.45—16.50 — Komunikat dla 
żeglugi i rybaków. 16.50—17.10 — „Początek 
wojny ))\4 r. na ziemiach polskich" — wygł. 
dr. M. Sokohiicki (tr. z W-wy). 17.10—17.25 — 
Program dla dzieci. R. Wanda Tatarkiewicz o-
mówi listy od dzieci. 17.15—17.35 — Płyty gra­
mofonowe z W-wy, 17.35—18.00 — Odczyt ze 
Lwowa, „Teatr Wyspiańskiego i teatr przyszło­
ści" — wygł. dyr. Leon Schiller. 18.00—19.00— 
Koncert solistów. Wyk.: Zinaida Kowarska (so­
pran), dr. Herman Datyner (fort.), St. Frydberg 
(skrz.), i L. Urstein (akomp.), — (tr. z W-wy). 
19.00—19.20 — Rozmaitości. 19.20—19.40 — Mu­
zyka z płyt gramof., 19.40—20.00 — Kom. Izby 
Przem.-Handl. w Łodzi i odczyt progr, na dzień 
następny. 20.00—20.15 — Prasowy dziennik ra­
djowy z W-wy. 20.15—21.30 — Muzyka z 
W-wy, Wyk.: Ork. Filh. Warsz. pod dyr. K. 
Wiłkomirskiego, K. Szarszyński (tenor), i L, Ur­
stein (akomp.) — (tr. z W-wy). 21.30—22.00 — 
Słuchowisko z Wilna p. t. „Hejże na Soplicę", 
22.00—22.15 — niż. E. Porębski i red. Witold 
Giełżyński wygłoszą djalog p. t. „Dziennikar­
stwo w naszych.czasach" (tr. z W-wy). 22.15— 
22.30 — Dodatek doI prasowego dziennika ra­
diowego i komunikaty policyjny I sportowy. 
22.30—23.00 — Koncert solisty z Katowic. 23.00 
— 24.00. Muzyka lekka i taneczna z W-wy. 

KONFERENCJA ZW. STRZELEC­
KIEGO. 

Dnia 28 b. m- o godz. 18.30 odbędzie 
się w lokalu Komendy Grodzkiej Zwiąż 
ku Strzeleckiego konferencja, na której 
nastąpi zamknięcie prac w dziale w y ­
chowania obywatelskiego w Z. S. na te 
renie m. Łodzi, oraz zostaną omówione 
wytyczne prac na okres powakacyjny. 

ZWYŻKA CEN NIEROGACIZNY, 
W ostatnich dniach ną rynkach za­

miejscowych nastąpiła zwyżka cen na 
nierogaciznę. W związku z powyższem 
i na łódzkim rynku notują wyższe ceny. 
Wczoraj w Łodzi płacono za surowiec 
wieprzowy od 1 zł. 65 gr. za kilo do 1 zł. 
85 gr. 

SPROSTOWANIE. 
W liście uczenie szkoły p. Sobolewskie!, któ 

re otrzymały w r. b. maturę przez pomyłkę o-
puszczono nazwisko p. Bronisławy BrajtsztaJ-
nówny, co niniejszem prostujemy. 

POPIS SZKOŁY GŁUCHONIEMYCH. 
Na popis dziatwy szkoły głuchoniemych, od­

być się mający dn. 25 b. m. o godz. 11-ej w lo­
kalu szkoły przy ul. Zielonej Nr. 23, Zarząd u-
przejmie zaprasza swvch członków oraz sym­
patyków. 

Dr. m e d . 

J . P O L A K 
Choroby w e w n ę t r z n e I A l l e r g l c z n e . 

(astma, pohijwia, uhetp. reumatyzm) 
Ul. 6-go Sierpnia 22 1 piętro 
T E L . 1 6 4 - 2 1 . — Przyjmuj* w dni powszednie 
godziny od 6-ej do7-e|. — w niedziele i święta 

od godz 11-ej do 12-e) 
* > O E E E E E E O E F R E E E E S E » E E « E E O E O T > s ^ « * : 

Podziękowanie. 
W. P . D o k t o r o w i J ó z e f o w i 

W a j n s z t o k o w l za troskliwą i sumienną 
opiekę podczas choroby nieodżałowanej 
b. p . najdroższej żony i matki naszej — 
składa serdeczne „Bóg zapłać" 

rodz ina Jelin 

Początek nowe] epoki w dziełach lecznictwa 
— to utrwalono preparaty roślinne. 

Takim utrwalonym preparatem jest 

MUTABOR - RAWSKI 
złożony wyciąg w postaci kropel. Leczy rady : 

kalnle: biegunkę, uporczywe rozwolnienia, ka­
tar kiszek oraz nerwicę narządów trawienia. 

Skład główny: Apteka Magistra J. Rawskie­
go, Warszawa, Mariańska 12 (róg Twardei). 
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MIESZKANIA STANIAŁY-BRAK NABYWCÓW. 
Kilkanaście osób w jednej izbie.—Sublokatorzy kupują pokoje.—Na więk­
sze mieszkania niema reflektantów.—Lokale handlowe bez odstępnego. 

390 tysięcy rodzin nie~ina dachu nad głową. 
Kwestja mieszkatiowa w Polsce 

przedstawia się wręcz tragicznie. Jak 
wynika z odpowiednich statvstvk, mia­
sta polskie liczą obecnie 7,150.000 miesz 
kańców, co przy przeciętnej ilości 4, 3 
osób w rodzinie stanowi 1.663.000 ro­
dzin. Wobec tego tyle właściwie powjn 
no być mieszkań, a tymczasem miasta 
liczą tylko 1,273,000 lokali. 

brak więc mieszkań dla 390,000 
rodzin!... 

Jak żyją te rodziny pozbawione da­
chu nad głową, wiadomo chociażby z 
często powtarzających się opisów w kro 
nice codziennej. Ludzie gnieżdżą się po 
kątach, a w niejednej izb^e 

śpi nieraz kilkanaście osób. 
Dający się obecnie dotkliwie we zna 

ki kryzys gospodarczy nie sorzvja by­
najmniej rozwojowi inicjatywy Drywa-
tnej w dziedzinie budownictwa, a pań­
stwo, niestety, nie jest w stanie udzie­
lić przedsiębiorstwom budowlanym po­
m o c y materialnej w tym zakresie, w ja­
kim wymagają tego nasze potrzeby. 

Jak w takich warunkach orzedsta-
wia się sytuat . . . na łódzkim rynku mie­
szkaniowym? Handel mieszkaniami w 
Łodzi, jak zresztą w calem państwie 
przeżywa obecnie ciekawy okres. Z je­
dnej strony coraz więcej osób chciałoby 
się pozbyć swych mieszkań, z drugiej— 
nie brak również chętnych nabvcia mie 
szkania. Mimo tej harmonii miedzy po­
dażą i popytem sfinalizowanie tranzak-
cji jest zjawiskiem rządkiem, albowiem 
w „sprzedaży" są przeważnie mieszka' 
nia wielojzbowe, a w i ę c drogie, .popyt; 
zaś stosunkowo jest tylko na mieszka : 

nia małe, najtańsze. 
Pozatem daje się we znaki jeszcze 

jedno charakterystyczne ziawisko, a 
mianowicie 

STOPNIOWY ZANIK SUBLOKATO­
RÓW. 

Zbiiska sprawa ta przedstawia się 
następująco: 

Ludzie doszli do przekonania, że w 
obecnych warunkach wynajmowanie u-
meblowanych pokoi na prawach sublo­
katora nie opłaca się. Zamiast bvć sub­
lokatorem i płacić za umeblowany po­
kój przy rodzinie od 70 do 100 złotych, 
wiele osób. do których w pierwszym 
rzędzie zaliczyć należy urzędników, ka­
walerów a nawet młode, bezdzietne ma? 
żeństwa, niemające widoku na kupno 
mieszkania w najbliższym czasie, woli 
poprostu kupić jednoizbowe mieszkanie 
na prawach lokatorskich. Stad często w 
ogłoszeniach zamiast „Pokój do wynaję­
cia" czytamy „Pokój do odstaDienia". 
Lokator odsprzedaje jeden ookój ze 
swego mieszkania. Kalkulacja Drzy tego 
rodzaju tranzakcjach b y w a rozmaita, za­
leżnie od punktu, w którym mieści się 
pokój. Na peryferiach miasta, a więc w 
okolicach Zagajnjkowej, Łagiewnickiej, 
Pabianickiej i t. d. odstępne za ieden po 
kój wynosi około 350 zł., a komorne, o-
bjęte ustawą o ochronie lokatorów — 
do 33 zł. kwartalnie. W śródmieściu żą­
dają za pokój 500 zł. odstępnego, a ko­
morne wynosi tam od 40 do 60 zl. kwar­
talnie. 

Ludzie, rezygnujący w dzisiejszych 
czasach z większego mieszkania i decy­
dujący się stale mieszkać w iednym po­
koju, wolą więc dać jednorazowo odstę­
pne, by potem płacić mniejsze komorne 
i mieszkać w domu na prawach lokato­
ra. Tranzakcję te dotyczą przeważnie 
s tarych domów, gdyż nowe domy bar­
dzo rzadko posiadają pojedyncze pokoje. 
W ten sposób rzesze sublokatorów ma­
leją coraz bardziej i jednocześnie wzra­
sta ilość posiadaczy małych, jednoizbo­
w y c h mieszkań, przyczem iedno i dru 
gie zjawisko jest typowym wytworem 
obecnej sytuacji materialnej ogółu i nę­
dzy mieszkaniowe! 

Co do innych mieszkań 
SYTUACIA W STARYCH DOMACH. 
również uległa zmianie. 

Największym popytem cieszą się o-
czywiście mieszkania trzypokojowe. — 
Obecnie mieszkania trzypokojowe są 
równoważnikiem dawniejszych pięcio-
i sześciopokojowych. Właściciele więk­
szych mieszkań starają się odstąpić swe 
apartamenty za stosunkowo niską ce­
nę i przeprowadzają się do mieszkań 3-
pokoiowych. Z drugiej stronv młode 
małżeństwa, nawet dobrze sytuowane, 
szukają najwyżej trzech pokoi z kuch 

nią. Stąd popyt na trzypokojowe miesz­
kania jest bardzo wielki. Komorne za ta 
kie mieszkania jest niewielkie — do 350 
zł. kwartalnie, a odstępne waha się obe­
cnie między 350 a 400 dolarami, 

j e d n a k ż e właściciele 
pięcio i sześciopokojowych mieszkań 

nie mogą się pozbyć swych apartamen­
tów, gdyż popyt na te mieszkania jest 
bardzo nikły. Reflektantami sa Drzeważ 
nje przedstawiciele wolnych zawodów, 
którzy mają już specjalne wymagania 
co do punktu oraz piętra. Lekarz nie w y 
najmie pięciopokojowego mieszkania na 
czwartem piętrze, choćby nawet w do-

Procesy, których nie będzie. 
i»B» IzcHebsKi i Kule niewłaściwie 
zwrócili sie* do prokuratora, 

iamiasf-6Bo scjalu. 
Sensacyjne posiedzenia rady miej­

skiej, jakie odbyły się w ubiegłym ty­
godniu, poruszyły szeroką opinję publi­
czną. Zwłaszcza zapowiedź czterech 
sensacyjnych procesów, jakie odbyć się 
mają w najbliższym czasie wywołała 
wielkie zainteresowanie, albowicn spo­
dziewane jest, iż procesy te zc'olają 
wreszcie wyjaśnić tajemnicę zarzutów, 
stawianych członkom magistratu i wy­
kryją wreszcie prawdę, która do dnia 
dzisiejszego tonie w gmatwaninie niedo 
mówień i nieskonkretyzowanych os­
karżeń.! ' . . •. 

W ziwwzku z: 4em z kół prawniczych 
'Łoaźi'' otrzymujemy niezmiernie intere­
sujące uwagi na temat postępowania 
sądowego mających się odbyć proce­
sów. 

W myśl procedury karnej sprawy 
z prywatnego oskarżenia nie mogą być 
kierowane do prokuratora. O ile, wsku 
tek nieznajomości rzeczy, skarga zo­
staje skierowana do prokuratora, pozo­
staje ona bez biegu, lub też zostaje zwró 
eona skarżącemu. Najczęściej jednak 
prokuratura poprostu zostawia takie 
sprawy bez biegu i w takim wypadku 
proces nie odbędzie się nigdy. 

Do prokuratora można zwrócić się 
tylko w takim wypadku (o ile chodzi o 
sprawę z prywatnego oskarżenia), je­
śli się prosi o przeprowadzenie docho­

dzenia przeciwko swojej osobie dla wy 
kazania swej niewinności. O ile się chce 
jednak kogokolwiek skarżyć o oszczer­
stwo czy insynuacje, należy się zwró­
cić tylko i wyłącznie do właściwej in­
stancji, a więc do sądu grodzkiego. 

Jednakże samo wniesienie skargi do 
sądu nic wystarcza, aby nadać sprawie 
bieg. Należy przytem bezwarunkowo 
wpłacić do kanceiarji sądowej złotych 
20 na koszta sądowe, w przeciwnym 
bowiem razie skarga pozostaje w kan­
ceiarji s a d o w e j bez rozpatrzenia i nigdy 
nie znajdzie sie na wokandzie. 

Otóż na podstawie wyżej wymienio­
nej procedury zwracała nam uwagę z 
kół prawniczych, że na posiedzeniu ra­
dy miejskiej ławnik Kuk oraz ławnik 
Izdebski oświadczyli, że skierowali 
sprawę do prokuratora. Jeśli istotnie po 
przestali tylko na tem — do sprawy są­
dowej może nigdy nie dojść. 

Skargi ławnika Kuka i ławnika Iz­
debskiego tylko w tym wypadku odnio­
są swój skutek i spowodują proces są­
dowy, o ile zostaną skierowane bezpo­
średnio do Sądu Grodzkiego i o ile oby 
dwaj ławnicy wpłacą po 20 złotych na 
koszta. 

Jak się więc istotnie przedstawia 
sprawa skarg ławnika Kuka i ławnika 
Izdebskiego? (B). 

Krwawe zajście na ulicy Rzgowskiej. 
E » r z e c ł B o c l n i e c h c i e l i dsnikonać s a m o -
sodm n a d motornicioisi tfraaiwafu. 

Wczoraj rano na ulicy Rzgowskiej 
wynikły krwawe zajścia. Motorniczy 
tramwaju linji Nr- 4 przy zbiegu ulicy 
Rzgowskiej i Korzeniowskiego zauwa­
żył na szynach wóz, naładowany me­
blami i dał sygnał alarmowy. Woźnica, 
będący pod gazem, nie zwrócił żadnej 
uwagi na ten sygnał i nie zboczył z, 
szyn. Motorniczy nie mógł już zapobiec 
katastrofie. 

Nastąpiło zderzenie. Wóz został 
strzaskany, a meble połamane i ponisz­
czone. Woźnica, który jakimś cudem 
wyszedł bez szwanku, rzucił się na mo­
torniczego i począł nawoływać prze­
chodniów, by mu pomogli z nim się roz­
prawić. 

Po paru minutach na miejscu wy­
padku zebrał się tłum ludzi. Jedni sta­
nęli po stronic pijanego woźnicy, dru­

dzy zaś poczęli bronić motorniczego. 
Gdy sprzymierzeńcy woźnicy na­

tarli na motorniczego, wzywając świad 
ków zderzenia do samosądu, przeciwna 
partja czynnie im się przeciwstawiła. 
Rozpoczęła się zaciekła walka, w cza­
sie której trzy osoby zostały dotkliwie 
poturbowane. 

Zaalarmowano pobliski komisarjat 
policyjny. Przybyli policjanci z wielką 
trudnością opanowali sytuację. 

Do rannych wezwano pogotowie, 
które im udzieliło pomocy lekarskiej. 

Woźnicę sprowadzono do komisa­
rjatu i tam go zatrzymano- Jak się oka­
zało, wiózł on rzeczy pewnego kupca na 
letnisko pod Łodzią. Meble zostały czę­
ściowo zniszczone, częściowo zaś roz-
kradzione w czasie zajścia, (d). 

' mu była winda. Większe mieszkania na 
'wyższych piętrach nie maja więc wo­
góle amatorów. Wiadomo nam naprzy­
kład o takim wypadku, że w śródmie­
ściu przy ul. Cegielnianej od roku stoi 
już próżne mieszkanie pjęciopokojowe 
na czwartem piętrze. Właściciele tego 
mieszkania przeprowadzili sie Dized 3 
miesiącami do trzech pokoi z kuchnią i 
zdecydowali się oddać stare mieszkanie 
za 350 dolarów odstępnego, mimo to nie 
mogą znaleźć nabywcy, albowiem przed 
wojenne komorne wynosiło tam 1200 
rb. rocznie. 

Niemniej poszukiwane sa w starych 
domach mieszkania, składające się z 

jednego pokoju i kuchni. 
Mieszkań takich jest jednak niewie­

le. Kwartalne komorne w takich miesz­
kaniach wynosi przeciętnie 110 zł., a 
odstępne 800 — 1,400 zł. Mieszkania 
składające się z jednego pokoiu i kuch­
ni w starych domach nie posiadają z re­
guły żadnych wygód, prócz zlewu. 

Trudno znaleźć również mieszka­
nie dwupokojowe z kuchnia z wygoda­
mi. Od istnienia wygód w takich miesz­
kaniach zależy cena komornego i odstę­
pnego. Dwa pokoje z kuchnia bez wy­
gód można otrzymać za opłata 133 zł. 
kwartalnego komornego i 2.600 zł. od­
stępnego. To samo mieszkanie z łazien­
ką i ubikacją kosztuje 3,600 — 3.700 zl. 
odstępnego, a komorne wynosi iuż 266 
zł. kwartalnie. 

Dalszym charakterystycznym obja­
wem na rynku mieszkaniowym w Łodai-
jest większy nieco popyt na 
MIESZKANIA W NOWYCH DOMACH. 

Objaw ten da się wytłumaczyć czę­
ściowo brakiem gotówki na odstępne. 
Na krańcach miasta w nowych domach 
można dostać jeden pokój za cenę 40 — 
50 zł. miesięcznie. Pokoje te nie są oczy 
wiście dostępne dla sfer robotniczych. 
Korzystaią z nich przeważnie sfery urzę 
dnicze. Mieszkanie trzypokojowe w no­
wych domach kosztuje obecnie od 180 
do 200 zł. miesięcznie, przyczem należ­
ność za komorne uiszcza się przeważnie 

za rok z góry 
w ten sposób, że połowę płaci sie gotów 
ką. a połowę wekslami. 

Kryzys gospodarczy i mieszkanio­
wy najdotkliwiej dał sie we znaki w 
dziedzinie lokali handlowych. W śród­
mieściu przy ul. Piotrkowskiej. 

istnieje wielki wybór lokali 
po zlikwidowanych przedsiębiorstwach. 
Nabywców jest bardzo mało. albowiem 
żądano dotychczas zbyt wygórowane­
go odstępnego. Obecnie niektórzy wła­
ściciele domów zrezygnowali iuż zu­
pełnie z odstępnego, żądając za to wyż­
szego komornego, mimo to niektóre lo­
kale handlowe stoją próżne iuż od roku. 

Na lokale sklepowe jest większy po­
pyt, szczególnie przy ul. Piotrkowskiej, 
dlatego też w śródmieściu żada się jesz­
cze odstępnego za lokal skleoowy, pod­
czas gdy w innych dzielnicach miasta 
można otrzymać 

sklep tylko za komorne. 
Jak widzimy, naogół cenv mieszkań 

spadły w ciągu ostatniego roku blisko 
o 40 proc. Podczas gdy w zeszłym ro­
ku za trzypokojowe mieszkanie żądano 
350 — 650 dolarów, a za dwuookojowe 
2,000 — 2,200 zł. odstępnego, dziś trzy­
pokojowe mieszkanie można kupić za 
350 — 400 dolarów, a dwupokoiowe za 
1,400 złotych. 

Zrzeszenie Artystów Teatrów 
MiejsKich w Łodzi 99 R A K I E T A i i 

(W Teatrze Popularnym przy ul. Ogrodowej 18, telefon 178-00). 
Dziś i c o d z i e n n i e 

ciesząca się nicstabnącem powodzeniem arcykapilalnn rewja w 2 cz. i 20 obrazach p n. 

„IEOTE §ZAlEl§TWOH 

z R. Cioraslensklm na czele świetnego zespołu. 
Początek przedstawień 8 i 10 wiecz. — Sala wentylowana specjalnie sprowadzonemi maszynami, 

LEKARSTWO ZAPOMNIENIA. 
Choć frasunek cie trapi, 
Choć nie masz pieniędzy. 
Choć ci życie upływa 
W szarej zmartwień przędzy, 
Chociaż gnębią, cie długów 
1 rachunków masy — 
Jednak pośpiesz w niedzielę 
Na Redutę Prasy. 
Tam zapomnisz o wszystkiem, 
Co cie dotąd dręczyło, 
Bo to będzie zabawa 
Jakiej jeszcze nie było. 

• 
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Moratorjum dla długów wojennych. 
Znamienna inicjatywa prezydenta Stanów Zjednoczonych 

Zmiana stanowiska prezydenta Hoo 
vera w sprawie długów wojennych sta­
nowi niesłychanie doniosłe wydarzenie 
w dziejach powojennych finansów 
świata. 

W y s t a r c z y pobieżnie przerzucić kar 
ty tych dziejów, aby przekonać sję, że 
problem, który próbuje się obecnie roz-
rozwiązać, przewija sic jak czerwona 
nić. 

Cały kunszt dyplomacji europejskiej 
Wysilał się przez wiele lat na przekony­
wanie Stanów o iunctjm jstnjejącem 
między sprawą reparacji długów mię-
dzyaljanckich, a mimo to niemal jesz­
cze do wczoraj wszelkie perswazje tra­
fiały na opór, zdawało się niepokonalny. 
Dopiero ooraz silniej postępujące zała­
manie się świetnej prosperity w Sta­
nach zachęciło je do szukania rozwią­
zania w szerokiej płaszczyźnie ogólno­
światowej. 

Propozycja prez, Hoovera idzie, jak 
słychać, w kierunku ogólnego jednoro­
cznego lud dwuletniego moratorjum zo­
bowiązań wojennych i ewent. rozważe­
nia dalszych środków ratunkowych. Nje 
jest to oczywiście równoznaczne ze 
współzależną redukcją długów repara­
cyjnych i aljanckich; oznacza to jednak 
zasadnicze uznanie łączności obu spraw. 

Jeżeli kongres, k tó ry zbierze się w 
grudniu, zaaprobuje stanowisko prezy­
denta — decyzja spocznie w ręku Anglji 
i Francji. 

Przypominamy, że wojna światowa 
zakończyła się dla Anglji długiem wo­
bec Stanów niespełna miljarda funtów 
i dwukrotnie wyższem zadłużeniem ko­
alicji wobec njej samej. Z tej ostatniej 
wielkiej kwoty około 40 proc. przypada 
na dług rosyjski, o którym się nie mówi, 
Lwja część reszty przypada od Francji 
i Italji, niemal w równych częściach. 
Te główne długi są — z uwzględnieniem 
amortyzacji przez okres dwu pokoleń— 
wydatnie zmniejszone. Ze swym wie­
rzycielem zawarła , jak wjadomo, Anglja 
w roku 1927 układ konsolidacyjny w 
myśl którego płaci 33 milj. rocznie, któ­
rej to sumy nje może osiągnąć z rat 
swych wierzytelności, mimo, że — jak 
powiedzieliśmy — by ły one dwa razy 
wyższe . 

Francja zakończyła wojnę z długiem 
wobec Stanów i Anglji w wysokości 7 
milionów dolarów. W myśl układów 

Caillaux ~ Churchill i Beranger — Mel­
lon ra ty długów skonsolidowanych obli­
cza sie na 180 miljonów dolarów ro* 
cznie. 

Co do Anglji, która oddawna, a osta-
tnio za pośrednictwem Normana Monta-

NOTOWANIA BAWEŁNY. 
Liverpool, 22 czerwca. Bawełna amerykań­

ska, zamknięcie: styczeń 5.25, luty 5.29, marzec, 
5.35, kwiecień 5,38, mai 5.42, czerwiec 5.02, Ii- 1 

piec 5.03, sierpień 5,07, wrzesień 5.10, paździer­
nik 5.14, listopad 5.17, grudzień 5.21, loco 5.25. 

Liverpool, 22 czerwca. Bawełna egipska, i 
zamknięcie: styczeń 8.21, marzec 8.33, mai 8.48,; 
lipiec 7.78, wrzesień 7.94, październik 8.04, listo- i 
pad 8.07, loco 8.15. 

Aleksandria, 22 czerwca. Bawełna egipska, 
zamknięcie: Sakellaridis: styczeń 16.53, mai 
16.91, lipiec 14.55, listopad 16.20. Ashmouni: luty 
11.52, czerwiec 01.15, sierpień 10.50, październik 
11.10, grudzień 11.32. 

Nowy Jork, 22 czerwca. Bawełna amerykań­
ska, zamknięcie: loco 9.75; kontrakty: styczeń 
10.34, luty 10.43, marzec 10.55, kwiecień 10.64, 
maj 10.75, czerwiec 9.55. lipiec 9.59, sierpień 
9.72, wrzesień 9.85, październik 10.00, listopad 
10.11, grudzień 10.22. 

Now yOrleans, 22 czerwca. Bawełna amery­
kańska, zamknięcie: styczeń 10.32, marzec 10.51. 
mai 10.72, lipiec 9.60, październik 9,99, grudzień 
10.21, loco 9.58. 

gu, lansowała myśl moratorjum — apro 
bata nje może ulegać kwestji. Bardziej 
może być wątpliwe stanowisko Francji, 
której profit z reparacji jest wyższy , a 
na której linję działania w tej chwili 
wpłynąć może nje tyle sytuacja skarbu, 
ile względy polityki niemieckiej. 

W każdym razie jasne jest, że myśl 
bezpośredniego powiązania pretensji 
„ostatniego wierzyciela 1 1 t. j . Stanów z 
długiem „ostatniego dłużnika 1 4 — Nie­
miec — zrobita wielki krok ku reali­
zacji. 

Dr. A. Z. 

Prezes Klamer w Łodzi. 
Przędzalnie wprowadzają 46-godzinny 

tydzień pracy. 
Wczoraj odbyło się posiedzenie Za­

rządu zrzeszenia producentów przędzy 
bawełnianej w Polsce. 

Zarząd postanowił z dniem 6 lipca 
zaprowadzić w przędzalniach 46-g°dzin-
ny tydzień pracy. Ponad tę normę mają 
prawo większego uruchomienia niektóre 
firmy zgodnie z zastrzeżeniami przyzna-
nemi przez superarbitra, a więc w pierw 
szym rzędzie przędzalnicy — tkacze, nie 
sprzedający przędzy i produkujący ją 

tylko dla własnych potrzeb. 
W związku z dzisiejszym przyjazdem 

prezesa Klarnera Zarząd postanowił i e 
w jego imieniu wszystkie konferencje 

Erowadzić będzie prezes kartelu dyr. 
achert. 

Prezes Klarner zabawi w Łodzi praw 
dopodobnie 2 dni d będzie zbierał dodat 
kowe informacje do posiadanego już ma 
terjału, celem rozstrzygnięcia szeregu 
wątpliwości i zastrzeżeń outsiderów, (c). 

S O L D O N O G J A N A 
u s u w a r a d y k a l n i e d o t e g l i w o ś c i n ó g 

Oryginalna tylko * numerowana, etykietą z marką ochronną „ S Ł o ^ " -

Giełda pieniężna. 
Na wczorajszem zebraniu giełdy wa 

lutowo - dewizowej w Warszawie pa­
nowała tendencja dla dewiz niejednolita 
przy obrotach zmniejszonych. Słabsze 
były jedynie dewizy na Szwajcarię. 
Banknotami dolarowemi obracano po 
kursie 8.95, wypła ta telegraficzna na 
New-York — 8.924. Notowano dewizy: 
Bruksela — 124.26, Kopenhaga — 239.08 
Londyn — 43-43 i pół, P a r y ż — 34.94, 
P raga — 26.43, Zurych — 173.10, Wie­
deń — 125,45, Mediolan — 46.73. W o-
brotach międzybankowych dewizy na 
Berlin — 212. w obrotach prywatnych 
banknoty dolarowe — 8.96 i pół, rubel 
złotych — 4,78 i pół—4.78, rubel srebr­
ny — J.40, bilon — 0.68, czerwoniec — 
3.04. 

AKCJE- Na rynku akcyjnym tenden­
cja była również mocna przy obrotach 
średnich. Zaofiarowanie akcyj Banku 
Polskiego było bardzo małe, wobec cze 
go pod koniec zebrania giełdy chciano 
płacić za nie po 116. Notowano: Bank 
Polski — 115. Lilpopy — 16 i pół—17. 
Modrzejów 5 1 pół. Tranzakcje nienoto-
w a n e : Cukier — 22, Ostrowiec — 35, 
Pocisk — 1.80, Rudzki — 7. Staracho­

wice — 8 3/4, Zieleniewski — 18, za 1 

Węgiel chciano płacić 23, za Ostrowite l 28 
PAPIERY PROCENTOWE. Dla pa­

pierów procentowych zarówno państwo 
wych jak i prywatnych panowała w dal 
szym ciągu tendencja wybitnie mocna. 
Wobec małego zaofiarowania obroty 
papierami procentowemi były bardzo o* 
graniczone. Notowano 4 proc. poż. inw. 
zwykła 83 1/4—84, 5 p r o c konwersyjna 
— 48 i pół, 6 proc. poż. dolarowa — 73, 
7 p r o c stabil. — 78 i pół 8 proc. oblig. 
bud. B. G. K. — 93, 8 proc. listy P rzemy 
słu Polskiego — 80 i pół, 4 proc. ziem­
skie — 39 1/4, 4 i pół proc. ziemskie — 
491/4—493/4, 4 i pół proc- m. Warsza ­
w y — 50—49 i pół—49 3/4, 5 proc. m. 
W a r s z a w y — 541/4—54 3/4, 8 p r o c m. 
W a r s z a w y — 70 3/4—72—71 1/4, 8 p r o c 
m. Częstochowy — 62 3/4, 8 p r o c m. Ło 
dzi — 65, 8 p r o c m. Pio t rkowa — 62 i 
pół—63, 10 proc. m. Siedlec —72 3/4, 6 
p r o c oblig. m. W - w y z 1926 r. VIII i IX 
em. — 46 i pół. Drobne tranzakcje a nie-
notowane: 3 proc. poż. bud —40, 10 pr. 
kolejowa — 1041/4, 8 p r o c m. Kielc 
— 60. 

l-szy Dźwiękowy Kino-Teatr w Łodzi 

- „ S P L E N P I P " -
Dziś i dni następnych. 

Miłość, zazdrość, flirt i poświęcenie za kulisami kabaretu, — 
Nairozkoszniejsza komedja dźwiękowa p. t. 

J U I DZIEWCZYNA" 
£ nairozkoszniejsza INNY MHIDH w roli 
ulubienicą Europy HUlU U11U Ml tytułowe! I l o t ZYGFRYD ARNO. 

Dziś pocz. o g. 6-ej. 

ZI.1 OO 4 5 0 OO 
Ceny miejsc: 

5 0 

Zwyżka bawełny. 
tiaussa na wszystkich giełdach. 

Jak nam donoszą w ciągu ostatnich 
dwuch dni na giełdzie nowojorskiej za­
notowano bardzo poważną zwyżkę ba­
wełny surowej , w związku z czem 1 no­
towania na poszczę gólne miesiące w 
Nowym Jorku zwyżkowały o blisko 70 
punktów! 

Zdaniem sfer zainteresowanych* 
zwyżkę tę t łumaczyć należy memoria­
łem prezydenta Hoovera, dotyczącym 
zawieszenia spłaty długów zaintereso­
wanym państwom na jeden rok. 

Czy zwyżka ta utrzyma się przez 
czas dłuższy, trudno stwierdzić, w każ-
dymbądź razie zaznaczyć należy, iż na 
wszystkich giełdach bawełnianych w 
dniu wczorajszym panowało dawno już 
nienotowane ożywienie. (ag) 

Producenci jedwabiu 
tworzą konwencją. 

Dziś o godzinie 6-ej popołudniu w lo 
kału krajowego związku przemvsłu wló 
klenniczego w Łodzi odbędzie się po­
siedzenie przedstawicieli zrzeszenia pol 
skich fabryk materjałów jedwabnych 
z siedzibą w Łodzi z przedstawicielami 
sekcji producentów jedwabiu naturalne­
go p rzy s towarzyszeniu fabrykantów 
przemysłu włókienniczego w Łodzi, w 
sprawie zawarc ia konwencji, k tóraby 
obowiązywała wszystkie firmv zrze­
szone w wyżej wymienionych związ­
kach. 

Z ramienia zrzeszenia polskich fa­
b ryk materjałów jedwabnych w kon­
ferencji tej wezmą udział panowie: Rach 
milewjcz z firmy Setalana. Szapował 
oraz Nadel, z ramienia zaś sekcji uro-
ducentów jedwabiu naturalneeo pano­
wie: Landau Władys ław, A Goddes i A. 
Asz. (ag) 

Haussa na listy zastawne. 
W dniu wczorajszym rynek pienięż­

ny w dalszym ciągu pozostawał pod zna 
kiem silnego popytu na listy zastawne, 
Tak znaczne zapotrzebowanie nie było 
notowane od niepamiętnych czasów. 
Wskutek tego rynek łódzki płacił za li­
sty więcej aniżeli wynosi oficjalny kurs 
giełdy warszawskiej . Warszawskie li­
sty zas tawne zwyżkowały przy końco­
wych notowaniach do 72. Pozatem uwi­
docznił się duży popyt na pańs twowe 
pożyczki premiowe. Zmianę nastrojów 
na rynku pieniężnym przypisać należy 
żywemu reagowaniu na propozycje Ho-
overa . 

Na rynku walutowym w Łodzi kurs 
dolara oscyluje w granicach 8.95 w pła­
ceniu 1 8.97 w żądaniu. Tendencja SDO-
kojna z wyraźnie słabym odcieniem. P o ­
daż materjału znaczna. Popyt mały. c. 

Nowa unia gospodarcza 
objąć ma Persję, Irak, Turcją 

i Afganistan. 
Prasa perska prowadzi kampanię na 

rzecz utworzenia bloku gospodarczego 
czterech pańs tw: Persji, Iraku, Turcji i 
Afganistanu. 

Dążność do scalenia pod względem 
celnym państw nietylko Europy ale i 
Azji staje się coraz bardziej wyraźna. 

Zarząd Stow. Kupców detal. 
wo]. Łódzkiego. Łódź, Piotrkowska 69 

zawiadamia p, p. członków i sympatyków, że 
istniejący przy stowarzyszeniu 

Klub Towarzyski 
czynny Jest obecnie tylko we wtorki i czwartki 
od godz, 7-ej w. 

Krynica DR. i mim 
ordynuje jak dawniej 
we willi „Krakus". 
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Upadłości, układy i nadzory 
W e wrześniu r. ub. ogłoszono upa­

dłość firmie „Przemysł Dziany i Jedwa­
bny Sp. Akc." przy ul. Senatorskiej 29, 
na skutek prośby samej firmv. 

Kuratorem, a później syndykiem tym 
czasowym mianowano adw. Ryszarda 
Vogla, sędzią komisarzem zaś sędziego 
handlowego Racięck'ego. 

Bilans firmy w czasie uoodłości, we­
dług stanu na dzień 30 kwietnia r. b. 
zamknięty był sumą 815,177 zł., z c z e g o 
po stronie pasywów kapitał zakładowy 
stanowił sumę 250,000 zł., zaś akcepty 
191,404 zł. i wierzyciele 263.606. Po stro 
nie ak tywów główniejsze p o ż y c i e stano 
wiły budynki fabryczne — 189.764, m a ­
szyny i urządzenia 226.818. 

Do masy zgłosiło się 56 wierzycieli, 
z pretensjami na sumę 380.217 zt-. któ­
rych przyjęto bez przywileju. Nieruclio 
mość upadłej fabryki obciążona zas t t la 
długami hipotecznemi na łączną sumę 
289,237 zł. 

Według opinji syndyka na niewypła­
calność firmy złożyły sie: spadek eon 
oraz s traty na dłużnikach. 

Firma na skutek spadku cen zimiszo 
na była sprzedawać swoje wyroby ze 
stratą dochodzącą do 60 proc. 

W upadłości tej odbyło sie ostatecz­
nie zebranie wierzycieli w dniu 20 maja 
r. b., na którem zarząd upadłei spółki 
zaproponował układ na 30 proc. w 3-ch 
ratach rocznych, z których pierwsza 
miała być płatną po roku od daty za­
twierdzenia układu przez sad. 

Układ ten jednak nie doszedł do skut 
ku w p 'erwszym terminie wobec braKu 
zgody przepisowej liczby wierzycieli i 
wierzytelności, dopiero ostatecznie za­
war ty został na zebraniu w dniu 27 ma­
ja r. b., na którem wyraz-ło zeodę 38 
wierzycieli na sumę 311.585 zł., zaś 
przeciwko zawarciu układu oponował 
adw. Moutlak w imieniu firmv 1. J. ł ly-
man Ltd., domagając sie niezatwierd:e-
n : a układu j nakazania Iikw-dacii mająt­
ku upadłej firmy, a przedcwszvstk ! jm 
zbadania bilansu firmy przez eksperta, 
ponieważ bilans ten wykazywał koi.r 
sainą sumę strat , w porównaniu z bilaan 
s u n na dzień 30 czerwca 1930 roku, kió 
ra wyrażała się sumą 263,476 za 19.30 r. 
i 37,718 za 1929 r. 

Sprawa powyższa była rozDoznuwa 
na przed kilku dniami przez sad handlo­
w y i na skutek opozycji a d w . Montlaka 
została odroczona, celem sprawdzenia 
bilansu przez biegłego. 

syndykiem tymczasowym adw. Alfred 
Zauberman, dotychczasowy kurator u-
padłości przyczem podanie firmy „Eisert 
i braci Szwiekert" co do unieważnienia 
wyborów syndyka pozostawiono bez u-
względnienja, gdyż wybory Drzeprowa 
dzone zostały w sposób prawidłowy. Je 
dnocześnie na skutek podania tejże fir­
my sąd postanowił zlecić syndykowi 
zbadanie świadka, celem ustalenia oko­
liczności prowadzenia ks'ąg handlowych 
przez upadłą firmę, gdyż wierzyciele 
zarzucali upadłej firmie, iż ta księgi han 
dlowe ukryła przed kuratorem. 

W sprawie firmy „Dubson 1 Fein-
berg" (Piotrkowska 71). która, iak wie­
my, uzyskała w dniu 23 grudnia ub. r. 
odroczenie wypłat na trzy miesiące, a 

w dniu 17-go kwietnia zarządzone zo­
stało otwarcie postępowania układowe­
go, przedłużony został o jeden miesiąc 
termin zgłaszania pretensji wierzycieli 
do driia 17 lipca r. b. Jest to termin osta [ 
teczny i przedłużony być nie może. O ' 
ile ktoś z wierzyc :el> nje zgłosi swych 
pretensji, nie będzie mógł nasteonie wy­
stępować na zebraniu w sprawie zawar 
cia układu i uczestniczyć w odbiorze 
spłaty swoich należności od firmy. Jak 
wiemy, firma uzupełniła pierwotne pro­
pozycje układowe, na skutek sprzeci­
wów sędziego komisarza sędziego han­
dlowego Jabłkowskiego i obecnie zapro 
ponowała spłatę długów w Dcłncj wy­
sokości bez odsetek i kosztów, w pięciu' 
ratach, z tem, że całkowita sołata tych 
rat trwać będzie 2 lata. 

• * 
W sprawie upadłości Izaaka Wełn-

stadta (Aleje 1 Maja 71 i Piotrkowska 
33) ogłoszonej we wrześniu r. ub., na 
skutek żądania w : erzycieli . sad zatwier 
dzjł układ wierzycieli z upadłym, pomi­
mo skargi wierzyciela Kozenkranca, 
którego pretensji nie uwzględni? sędz :a 
komisarz sędzia handlowy Rozenbaum 
i nie dopuszczał go do zabierania głosu 
na zebraniu wierzycieli ze wzelędu na 
to, iż Rozenkranc, jak stwierdził sędzia 
komisarz, trudni się zawodowo prowa­
dzeniem spraw inkasowych z weksli pro 
testowańVvh i roszczenia jesro do sumy 
pochodziły z cesji, spowodowanej po 
proteście. 

Skargę Rozenkranca sad z tego po­
wodu pozostawił bez uwzględnienia. 

Jest to już drugi wypadek usunię ta 
Rozenkranca od udziału w głosowaniu 
wierzycąieli w upadłości. 

Na podstawie warunków układu, 
wierzyciele, których przyjęto do masy 
w ljczb :e 19 na sumę 27.725 zł., mają o-
trzymać swe należności w wysokości 
15 proc. bez odsetek w trzech ratach po 
5 proc. każda. 

LETNIA 
REDUTA 
P R A S Y 

Melen&aw 28 czerwia 

Nie czyAcle e k s p e r y m e n t ó w 
c e z d r o w i e m ! 

Nie dajcie się na nic innego, rze­
komo równie dobrego, namówić 

io marka wypróbowana w ciągu 
dziesiątków lat. 

Także aolyseptycznic spreparowana 

** 
W sprawie upadłości firmy ..A. Hen-

deles > D. Neufeld" mianowany został 

1 Ani grosza kredytu ° 

CHOROBY WĄTROBY — KAMIENIE 
ŻÓŁCIOWE - CHOROBY PRZEMIANY 

MATEKJI LECZĄ ZIOŁA 

C H Ó L E K I H A 2 A 
H NIEMO IEWSKIECO . 

OBJAWY KAMIENI ŻÓŁCIOWYCH: 
początkowe: Ból w bokach i dołku podsercowym 
(gdzie schodzą się żebra) Pobolcwania w wą­
trobie, skłonność do obstrukcji. Język obłożo­
ny Odbijanie gazami. Gorycz i n ; e s m 3 k w ustach 
Wzdęcie i burczenie w kiezkach Bóle i zawro­
ty głowy — Podczas ataków: w dołku i wątro­
bie silny ból. który się rozchodzi ku stronie 
tylnej . w pasie . krzyżu — i sięłjs aż do łopatki 
Wzdęcie brzucha, rozsadzanie żeber, parcie na 
k:iszkę stolcową Niekiedy wymioty żółcią, zim. 
ne poty, żółtaczka. — Bliższe szczegóły kuracji 
w broszurze Dr. med. T. NIEMO.TEWSKIEGO. 
Do nabycia w Laboratorium fizj -chemicznem 
..CHOLF.KINAZA". Warszawa, ul Nowy Świat 
Nr. 5, tel. 501-% (na prow :ncie wysyłka p >cztą) 

oraz w aptekach i składach aptecznych. 
Cera NUDELUU X T . Z . H O . 

Nr. E. 883/1931 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego II rewiru i 
egzekucyjnego powiatu łódzkiego j 

PIOTR PILICHOWSKI. zamieszkały 
w m. Łodzi przv ulicy Zielonej Nr. 63.) 
na zasadzie art. 1030 Post. Cyw. poda­
je do wiadomości publicznej, że w, 
dniu 9 lipca 1931 r. o godzinie 10 rano! 
w Rudzie - Pabianickiej, ul. Łączna 

'Nr. I, odbędzie się licytacja rucho­
mości należących do Stefana Stypul-

i kowskiego, składających się z samo­
chodu ciężarowego rozebranego, kadzi 
do robienia farb i Innych, oszacowa­

nych na 1260 zł. 
| Spis rzeczy i szacunek takowycli 

1 przejrzany być może w dniu licytacji. 
Łódź, dnia 15 czerwca 1931 r. 

Komornik Sadowy:' 
P. PILICHOWSKI. 

Na 100 milionów marek 
udzieliły Sowiety zamówień 

w Niemczech. 
Prasa niemiecka, donosi, że sowiety 

udzieliły hutom niemieckim za pośred­
nictwem niemieckiego związku przemy­
słu zamówień ria 50.000 ton żelaza for­
mowego i 50.000 tonn żelaza sztabowego 
i. 18.000 tonn półproduktów. 

Wartość zamówień wynosi przeszło 
100 miljonów marek. 

Handel włókienniczy 
w Poznaniu ulega częściowei 

likwidacji 
Izba Przemysłowo-Handlowa w Po­

znaniu stwierdziła, że hurtowy handel 
włókienniczy ulega częściowej likwida­
cji. Handel ten opierał się w głównej 
mierze na obrotach bezgotówkowych I 
udzielał kupcom-detalistom znacznych 
kredytów. Wobec braku odpowiednich 
środków obrotowych oraz . niepewnej 
przyszłości, przy równoczesnych zar-
waniach ze strony dłużników, musiało 
nastąpić załamanie szeregu przedsię­
biorstw. 

W handlu detalicznym obroty w ma­
ju w stosunku do kwietnia nieco się po­
prawiły; w porównaniu jednak z rokiem 
ub. notuje się dalsze 20 procentowe 
zmniejszenie obrotów. Dzięki ociepleniu 
sie temperatury ożywiły się obroty 
sztucznemi jedwabiami, woalami i mu­
ślinami. Natomiast artykuły wełniane 1 
lepsze bawełniane nie znajdowały na­
bywców. Materiały meblowe, dywany, 
firanki 1 \vvrobv dziane, kupowano w 
nieznacznych ilościach, to też obroty 
temi artykułami zmniejszyły się o 50 
procent. 

Giełda zbożowa 
Na wczorajszem znbraniu giełdy- zbo 

żowo - towarowej w Warszawie obroty 
bvły małe przy usposobieniu spokojnem. 
Notowano za 100 kg. parytet wagon 
Warszawa w handlu hurtowym w ła­
dunkach wagonowych: żyto 2?3/4i— 
28 i pół. pszenica 31—32, owies jednolity 
31—32, owies zbiorowy 29—30,'łęcz-
.mień pa,kaszę 28—2S i pół, jęczm,i<rfl;4>W) 
warny — bez obrotów, mąka pszenna lu 
ksusowa 60—70. mąka pszenna 4/0 — 
55—60, maka żytnia według typu prze­
pisowego 45—47, otręby pszenne szale 
17—18. otręby pszenne średnie 14—15, 
otręby żytnie 14 i pół—16 i pół, kuchy 
lniane 27—28. kuchy rzepakowe 23—24, 
groch polny jadalny 32—35, groch „Vic-
toria" — 4 0 - 4 5 . łulrn niebieski 22 i pół 
—23 i pół, łubin żółty siewny 32—34. 

Do akt Nr. 4-465 1931 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sadu Grodzkiego w Ło-
'dzi. I rew. pow. łódzk. MAR.lAN 
LIPPERT, zam. w Łodzi. Al. Kościu­

szki 93. na zasadzie art. 1030 U. P. C. 
ogłasza, że w dniu 30 czerwca 1931 r. 
od godz. 10 rano w Konstantynowie 
ul. Łaska Nr. 7. odbędzie się sprzedaż 
z przetargu publicznego ruchomości, 
należących do firmy .Grossbart i Hcy 
man Spadkob." i składających się'z 
6 draparek 6 foluszy I wirówki, osza­
cowanych na sume 7.t. 13 500. które 
na mocy art. 1070 U. P. C. mogą być 

.sprzedane niżej szacunku. 
Łódź. dnia 22 czerwca 1931 r. 

I K o m o r n i k : M. LIPPERT. 

Podatek od tantjem 

Dowiadujemy się, że ministerstwo 
skarbu ukończyło projekt ustawy o pod 
wyższeniu specjalnego podatku od tan­
tjem. Podatek od tantiem zostanie pod­
niesiony przez dodanie do niego spe­
cjalnego dodatku. ' l v 

Mowy komisarz gieł­
dowy w Łodzi. 

Naczelnik wydziału izby skarbowej 
w Łodzi p. Stanisław Najder został mja 
nowany przez ministra skarbu konrsa-
rzem giełdowym giełdy pieniężnej w 
Łodzi. 

Asesor zaś tejże izby p. Franciszek 
Trclcwjcz został mianowany zastępcą 
konrsarza giełdowego giełdy pieniężnej 
w Łodzi. (ag) 

Biurze bez zasiągnięcia informaci w 

ł ł 
Największe w Łodzi Fiuro Informacji 
kre ytowych — 1500 własnych kores­

pondentów w kra u i zagranicą 
ŚRÓDMIEJSKA Nr. 20 (Cegielniana 15) 

tal. 129-30. 

I N a i , n a j , n a 
Bardzo nieliczne filmy europejskie ukazują się na ekranach amerykańskich. 

: Tylko filmy najciekawsze, najsensacyjniejsze, największe i najlepsze mogą 
zdobyć tamtejszy rynek. Jednym z t a k c h filmów, który, od trzech miesięcy 
wyświetlany jest w największym nowojorskim kinoteatrze „Roxy", jest film 

3 o miłości i małżeństwie, film stawiający przed sąd publiczności zagadnienie nie 
dozwolonych operacyj, a który wkrótece ujrzymy w kinie „Splendid" p. t. 

| Ś w i a t ł a i c i e n i e m a c i e r z y ń s t w a . 
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ŁATO!!! OGŁOSZENIE. 
REFORMY, lici. kombinacie, haleczki Składy Towarowe „Warrant' Sp. Akc. w Łodzi ogłaszają niniejszym, ie 
dla dorosłych i dzieci! Po cenach ba-dnia 2 lipca 1931 r. o godz. 11-ej rano przy ul. Targowej Nr. 6 w składach 
lecznic niskich z najlepszych materia- Spółki ODBĘDZIE SIE SPRZEDAŻ PRZEZ PUBLICZNA LICYTACJE na 
łów poleca WYTWÓRNIA. Piotrków-mocy Rozporządzenia Pana Prezydenta Rzeczypospolitej z dnia .'8-go gru-
ska 71. w podwórzu na prawo. Repera-dnia 1924 r. o prawic o domach składowych (Dz. U. R. P. z dnia 81*09 
cja wszelkich wyr. tryk i dzianych grudnia 1924 r. nr. 141 poz. 1020. oraz polecenia Sądu Grodzkiego z dnia 22 
Nieprzemakalne czysto-wełniane ko-czerwca 1931 r. za Nr. 15/31. 14/31. 13/31. 11/31, 12/31 1 10/31. 
stjumy kąpielowe damskie, męskie I 1. poz. mag. 36887 — 4 komplety noży do krajania 

I 2. poz. mag. 38314 — 7 bel szmat wagi 1456 kg. 
3. poz. mag. 38786 — 1 koli bawełny indyjskiej wagi 68 ks. 
4. poz. mag. 37502 — 36 beczek drewnianych próżnych 
5. poz. mag. 6762/1560 — 75 arkuszy blachy żelazne! angielskie! wagi oko­

ło 5000 kg. , 
6. poz. mag. 38231 — 5 worków kawy surowel wagi 29» kg. 

Chcący przystąpić do licytacji winni w czasie oa dnia 27 czerwca 1931 
i. do 1-go lipca 1931 r. wpłacić do kasy naszego Towarzystwa przy ulicy 

Wysoce artystyczne powiększenia p i o t r k o w s k i e j 5 6 i k a u c , c w wysokości Zl. 200.-. Przy kupnie towaru należy 
oraz wszelkie prace i porady dla milo- w p l a c i ć , / 5 w a r t o ś c l jego. - Pozostała należność winna być wpłacona w 
stuków fotogratji. . . . przeciągu 24 godzin po kupnie towaru. 

Prosimy o zażądanie bezpłatnego Wyżej wymieniony towar mn-żua obejrzeć w składach towarzystwa 
cennika. przv tiI. Targowej Nr. 6 od dnia 27 czerwca do dnia 1 lipca r. b. w godz. 

oglądane być nic 

dziec. 
— __l 

ZDJĘCIE UDAŁO SIĘ!!! 
Bo zostało wywołane i odbite w pra­
cowni robót amatorskich firmy 

„A. B. C", Przejazd 1, tel. 219-91 

GABINET 
ELEKTRO - TERAPJI 

„ O S W O " 
Warszawa, Foksal 16. 

Leczenie prądem wysokiego napie/ 
cia (Zeilets) 

od 9—12 przed pol. W dniu i podczas licytacji 
mogą. 

Łódź dnia 23 czerwca 1931 r. 
SKŁADY TOWAROWE 

towary 

.WARRANT" SP. AKC. 

GIMNAZIUM ŻEŃSKIE 
Z prawami gimnazjów państwowych 
E. Jaszuńskiei-Zeligmanowei 

POŁUDNIOWA 18, TELEF. 168-82 
Zapisy n o w o w s t ę p u j ą c y c h d o wszys tk ich klas przyj­
muje sekre tar ja t codz ienn ie od godz. 10—1 I od 

5—7 p. p. — P r z y g imnazjum przedszko le 

„DOM MILUSIŃSKICH" dla dzieci . 

Do akt 3435 1930 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło­
dzi, ADAM JAROSZYŃSKI, zamiesz­
kały w Łodzi przy ul. Piramowicza 
Nr. 7, na zasadzie art. 1030 U. P. C. 
ogłasza, że w dniu 3 lipca 1931 r. od 
godz. 10 rano w Łodzi przy ul. Szkol­
nej 4, odbędzie się sprzedaż z prze­
targu publicznego ruchomości, należą­
cych do Abrama J. Katowskiego i skła 
dających sic z mebli, oszacowanych na H!-
sume Zł. 15.925. I 

Łódź. dnia 22 czerwca 1931 r. 1 
Komornik: A. JAROSZYŃSKI. H 

Do akt Nr. E. 257 1931 r. I 
OGŁOSZENIE. _ 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ł o - g 
dzi. FELIKS HARASIMOWICZ, za­
mieszkały w Łodzi przy ul. Gdańskiej n 
nr. 38. na zasadzie art. 1030 U. P. C. • 
ogłasza, żc w dniu 2 lipca 19.11 r. oa 
godz. 10 rano w Łodzi przy ul. Zgier-B 
skiej Nr. 69, odbędzie się sprzedaż z 
przetargu publicznego ruchomości, na- M 
leżących do Ernesta Kaisc.brechta 1 
Antoniego i Zofji Lipińskich : składa-
jących się z. mebli, oszacowanych na L9««9«OSesoe»«S(3««>««se)eee«SSS««S«9«««A 
sume 4 . J 5 U . 

Łódź, dnia 20 czerwca 1931 r. 
Komorniki F. HARASIMOWICZ i 

Kupno i sprzedaż 

UBIORY męskie, damskie, obuwie, swe czańska 97. m. 44. 

POTRZEBNA manikurzystka do zakła­
du fryzjerskiego ul. Brzezińska 26 od 
zaraz. - 2 4 

POTRZEBNA podręczna i uczenica do 
pracowni sukien. Godlewska, Wól-

try na wypłatę. Piotrkowska 37. III ZDOLNE podręczne do pracowni sur 
wejście. 1 piętro. kien zaraz potrzebne, Śródmiejska 25 

m. 2 (daw. Cegielniana 8). 24 
MOTOCYKL z przyczepką Harley-, 
Dawidson w dobrym stanie do sprze- m 
dania. Wiadomość ul. Główna 32, m. 7 • 
of. parter od godz. 8 rano do 3 popoł. I Rozmaite 

PIANINO pierwszorzędne za każdą cc- MADEMOISELLE Marie ciiseigne an-
nę możliwą do przyjęcia sprzedam, glais, francais, allemand. 1 raugutta 2, 
Targowa 32. m. 15. 24 1 fr. 

J Ą G G G m. r iU. BEZPŁATNIE poznasz .charakter prze 
W UKW.DUMC Ł 1 sic m a s i e ; ^ : « « ' ^ S J S 
dłości f-my „Stanisław Rajchman i ̂ t b w y . Warszawa, Redakcja . Wte-

24 S-ka" jest do sprzedania u r z ą d z e n i . T a i e n l l l a " , Skrzynka 571 
bura 1 składu, ako to: kasa o g m o t r w a c r - —r., „ * , „ l o ( 4 

la. maszyna do pisania, biurka, stoły. WASZCZU^ Sergiusz zaguW zaświad 
półki itd. Bliższe szczegóły u syndyka czenle *^S^3^SSS^SSSL an « 
masy adwokata Stefana Kosakowskie- wydane przez itatostwo łaskie 20.4. 
go w/m. ul. Przejazd 30, tel. 112-45. g?j r 

ZAGINAŁ weksel z wystawienia J. i 
KASA ogniotrwała okazyjnie do sprze M. Matjaszewscy na 112 dolarów piat 
dania. Narutowicza 47/33 prawa of. I I n y 2 stycznia 1932. weksel P O W Y Ż S Z Y 

piętro. 24 unieważniam A. Enomlnger, Sienklewl-
SAMOCHÓD 4-osobowy po Temoncie cza 50. 24 
na chodzie tanio sprzedam. Pomorska b r y sZ Dawid zagubił dowód osobi-
nr. 69. _ 24 s t y i metrykę urodzenia O T A Z K S L Ą Ż E C Z -

24 

Lokale ] 
kę oszczędnościowa P. K. O. 

II19011 
I 
I 
I Z PRAWAMI ALMNOZFÓW PAŃSTWOWYCH 

ZIELONA 10, TEL. 122*12 
Podania nowowslępuiących przyjmuje sekretarjat Gimnazjum do 

28 czerwca włącznie od godz. 10—13. 

D y r e k t o r (—) X AB* • 

niedoścignionej jakości, z jedwa g 
bistej (Jurny hyfijeniczne) sprepa­
rowanej na najnowszych zasa­
dach nauki. 

Żądajcie TYLKO wyraźnie 
SERVUS" i nie dajcie się na coś innego namówić 

FSS«OS«SAAOOSS»SAAAO»»AS»sMBS«SE««M»iw 

l 
Do akt Nr. 798 1931 r. 

OGŁOSZENIE. 
• Komornik Sądu Grodzkiego w Ło 

dzi. LEONARD NABOROWSKI. za­
mieszkały w Łodzi przy uiicy Głównej 
Nr. 17. na zasadzie art. 103ii U. P. C.l 
ogłasza, źe w dniu 1 lipca 19.<I r. od 
godz JO rano w Łodzi przy ul. Na 
Piórkowskiego 157, odbędzie się sprze 
daż z przetargu publicznego ruchomo 
ś:i, należących do Mateusza Barto­
szewskiego i składających się z mebli 
maszyny do szycia i garnituru, Dszaco. 
WCb na sumę Z|. 440. (WILLA p. SZWAJCERA. stacja Łask. miejscowość leli-

Łódź dnia 2 czerwca 1931 r. matyczna Teodory. Naipieknieisza okolim V, ,JS1 T. 
Komornik: L. NABOROWSKI. ! « . płaza i woda! ^m^m^Si^^ 

Pensjonat „TEODORY" 

Dr. m e d . 

Do akt 892 1931 t . 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło 
dzi. LEONARD NABOROWSKI, za 
mieszkały w Łodzi przy ulicy Głównej 
Nr. 17, na zasadzie art. 1030 U P. C. 
ogłasza, żc w dniu 2 lipca 1931 r. od 
godz. 10 rano w Łodzi przy ul. Na­
piórkowskiego 92. odbędzie się sp rzoJ i 
daż z przetargu publicznego ruchomo- • 
ścl należących do fir.: Bracia M e i s - i 
ner i składających się z koni, oszaco ' • 

borowa kuchnia. — Na miejscu kąpiel rzecznó-źródlana. 
Informacje u Chmielnickich. Piotrkowska Nr, 64, teł. 180-71. 

Piotr k o w s k a 7 0 
(róg Traugutta) 

Tel. 181-83 ' 
Specjalista chorób 
skórnych, w e n e 
rycznych i mo­
czop łc iowych 

Leczenie światłem: 
promieniami 

R o e n t g e n a 1 lam 
pą kwarcową 

Przyimuje od 8.30 
do 10,30 rano, od 1 
do 2.30 pp., od 6 
do 8.30 w„ w nie­
dzielę i święta od 
10—1. Dla pań od 
dzielna poczekalnia 

Do akt Nr. 1019 1931 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło­
dzi. JAN RZYMOWSKI, zamieszkały 

n/% . „ „ M . i c p i i i x . - . w Ł ( K Ł z i P r z y u l - Sienkiewicza Nr. 67, 
DO WYNAJĘCIA pokój tronlowy, sto n a 7 a S a d z i e art. 1030 U. P. C. ogłasza, 
neczny, umeblowany z używamoscM że w dniu 2 lipca 1931 r. od godz. 10 
telefonu od zaraz. Pl. Dąbrowskiego 3 rano w Lodzi przy ul. Piotrkowskie) 
m. 5 od 1—5-ej. Nr. 71. odbędzie się sprzedaż z prze­

targu publicznego ruchomości, należą-
MIESZKANIA pojedyncze do wynaję- Cych do firmy „Dubson i Fajnberg" i 
cia Mazurska 6 gospodarz przy Rzgów składających sic z kasy pancernej, rna 
skiej, tramwaj Nr. 4, 11. 2 4 s z y n y do pisania oraz.20 mtr. rypsu 

wełnianego, oszacowanych na sume 
MIESZKANIE o 2 pokojach i kuchni z Zl. 800.- . 
wygodami na bardzo przystępnych wa Łódź, dnia 13 czerwca 1931 r 
runkach do oddania. Wiadomość: Po- Kpmornlk> .1. RZYMOWSKI. 
morska 19. m. 54. 24 — 1 ; 
ELEGANCKI pokój od 1-go lipca do Nr. E. 449/1930 r. 
wynajęcia. Wólczańska Nr. 41" m. 23 OGŁOSZENIE . 
2 SALE labryczne 13.50X7i50 mtr. Komornik Sądu Grodzkiego II rewiru 
nadające się na każdy interes zaraz r,fKz ekucyinego powiatu łódzkiego 
do wynajęcia. 1 sala, przy tern g a b i - P I 0 ' R PILICHOWSKI. zamieszkały 
net: biuro z centralnem ogrzewaniem w m. Łodzi przy ulicy Zielonej Nr. 63, 
nadające sic na przedsiębiorstwo h a n - n a zasadzie art. 1030 Post. Cyw. poda-
dlowe, stowarzyszenia itp. zaraz do J e , d ° wiadomości publicznej, że w 
wynajęcia. Wiadomość Rokicińska 9, d"'U 4 lipca 1931 r. o godzinie 10 rano 
teł. T71-85, 27 w s t - Rokiem, gm. Bruss odbędzie sie 

-licytacja ruchomości, należących do DWA pokoje z wejściem ze sklepu, J o z c f a K l u k i s k , a d a i a c y c h 2 1 2 0 

odpowiednie,na biuro do w y n a i e c i a , < y s l c c y P A I O N E J M A S ^ O W T ! t 
Piotrkowska 103, m. 2. _ £3 ręcznej, oszacowanej na 3.500 zł. 
POKÓJ frontowy dwuokienny z nic- Spis rzeczy i szaounek takowyclj 
krępującem wejściem, używalnością te przejrzany być może w dniu łicytaejf. 
lefonu do wynajęcia, Cegielniana 53, Łódź, dnia 17 czerwca 1931 r. 
in. 8. 24 Komornik Sadowy: 
OBSZERNY, frontowy, nickrępujący P. PILICHOWSKI. 
pokój telefon, balkon łazienka, odnal 
me zaraz, Piotrkowska 55, m. 7. 24 Uo akt Nr. 1037 1931 r. 

Posady 

Komunikacja autobusowa 

bódź—Piotrków 
wanych na sumę Zł. 450. 

Łódź, dnia 16 czerwca 1931 r. 
Komornik: L. NABOROWSKI. 

Autobusy na powyższe! linji odchodzą do Piotr­
kowa I z Piotrkowa o każde] pełne) godzinie 
począwszy od 7-ej rano do 21-e] wieczór z 
Dworca Południowego przy ul. Wólczańskie] 

J Nr. 232, dojazd tramwajem 14. Czas przejazdu 
« 1 godz. 30 min. 
o e c a e o o s s o s s s G o o s o s s s s e s s s s s s s s s o s s s s 

Ważne Ula p. p. Właścicieli domów Do akt Nr. 993 1931 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Powiatowego w Ło 
^ i \ . A , v ^ ^ A 0 0 U Z 1 ^ K I V - , Z * - l * ! i . e s z - p"Vimuje większe domy mieszkalne w dzierżawę lub w „, 
kąty w Łodzi przy ul. Kilińskiego ministrację DAJĘ ZALICZKI, referc^ie htnl?nw • 
Nr 55 na zasadzlp art inin ll P c i , ' ^ * y ' referencie bankowe i prv 

; 0 0 ' «-«sduzie an . ludu U. I . L.1 watne. warunk wedłui! umnwv 
ogłasza, że w umu 4 sierpnia 1931 r. u p . m u n u i *, • . . , 1™??J 
od godz. 10 rano w Łodzi przy uliev W CRTS NSK ilttńl u 1 , i f l . C H O D N ' A 1 6 - 3 
Piotrkowskiej 58. odbędzie się sprze- U - l U , - a - * - » «UU4, Telefon 131.08 
daż z przetargu publicznego ruchomo- j 
ści, należących do Jakóba-Wolfa Ede-1 
listy i Lucjana Edelisty i składają-' 
cych się z mebli, oszacowanych na I 
sumę Zł. 410. 

Łódź, dnia 16 czerwca 1931 r. |l 
Komornik: A. ŁAGODZlfjSKI. 

Dr. m e d . 

Niewiażski 
spec ja l i s ta cho­

rób skórnych 
wenerycznych 
i moczopłciowych 

elektroterapja, 
diatermia 

ul. A n d r z e j a 5 
Tel. 159-40 

Przyimuie od 8—11. 
od 5—9. w niedzie­

le i święta od 9 — 1 
Oddzielna pocze 
kania dla pań, 

PIOTRKOWSKA 

W KOLUMNIE M 
2 POKOJE z kuchnią z oszklona we- ran 
randa w eleganckiej willi DO WYNA-
ll-CIA. Wiadomość na miejscu Willa Q 
Habera, ul. Gdańska lub w Łodzi ul. n a 
II-go Listopada Nr. 69 u gospodarza. 

I TELEFON LLT-72 

Dr. m e d . 

Z DATYNER 
UROLOG 

wznowił przyjęcia 
Choroby nerek pę­
cherza i dróg mo­

czowych. 
P i r a m o w i c z a 2 

(daw. Olgińska) 
tcl. 148-95. 

Godziny przyjęć od 
8- -10 i od 6—9. 

OGŁOSZENIE. 
Komornik Sadu Powiatowego w Ło 

dzi, ADAM ŁAGODZIŃSKI, zamiesz­
kały w Łodzi przy ul. Kilińskiego 
Nr. 55, na zasadzie art. 1030 U. P. C. 
ogłasza, że w dniu 8 lipca 1931 r. od 

BIURALISTKA młoda zdolna poszuki- godz. 10 rano w Łodzi przy ul. Prze-
wana. Wyczerpujące oferty wraz z jazd 102 odbędzie się sprzedaż z prze 
wymaganą pensją sub „W. K. S'1. 24 targu publicznego ruchomości, należą-

[ 
cych do firmy , Fabryka Przetworów 

AKWIZYTORZY lub akwizytorki po- Chemicznych F. E. Ziegler'' i składa-
trzebne. Zgłosić Andrzeja 7. m. 8, go-ją cych się z 150 puszek farby emaljo-
dzina 9— l_l_i 17—19. 24 we), oszacowanych na sumę Z|. 560. 

_. ^ Łódź, dnia 17 czerwca 1931 r. 
POTRZEBNA podręczna do szycia Komornik: A. ŁAGODZlNSKI. 
Abramowsklego 36, m. 23, Pawlak. 24 •— • • 

, : "Do akt Nr. 1020 1931 r. 
panna i zdolna, OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego W Ło­
dzi. JAN RZYMOWSKI. zamieszkały 
w Łodzi przy ul. Sienkiewicza Nr. 67, 

,na zasadzie art. 1030 U. P. C. ogłasza, POTRZEBNA zdolna man.kurzystkał ż e w d n i u 2 l l p c a 1 9 3 ! r . ^ e | d z . {Jj 
ul. ZeromsjkleRo 54. m. 16. 2 j | r a r i 0 w Łodzi przy ul. Piotrkowskiej 

Nr. 73, odbędzie się sprzedaż z przc-

POTRZEBNA starsza 
podręczna do pracowni sukien przy ul. 
Lipowej. 5, m. 6. Zgłosić się mogą 
pierwszorzędne siły fachowe. ' 24 

PRZYJMĘ posadę w charakterze do 
brcj kucharki, względnie gospodyni z 
pierwszorzędnemi świadectwami moż­
liwie na wyjazd, Kalenbacha 3, Świ­
derską. 24J 
POSZUKUJE się panienki izraelitki do 
sklepu galanteryjnego zamieszkałej w 
okolicach starego miasta. Wiadomość! 
w adm. „Republiki". 24; 

targu , publicznego ruchomości, należą­
cych do firmy „Szofrero'1 i składają­
cych sie z dwuch biurek, maszyny do. 
pisania Remington, oszacowanych ni> 
Sumę Zl. 1.280. 

Łódź. dnia 13 czerwca 1931 r. 
Komornik: .!. RZYMOWSKI. 

{POTRZEBNY krawiecki czeladnik. Mo 
że się zgłosić na Cegielniana Nr. 5 
(dawniej 41). Łęczycki. 24 
MŁODE, przystojne panny z ładnymi 
głosem — poszukiwane do chóru. Zgła 
szać się: Teatr Popularny (Ogrodo-
wa 18) pomindzy godz. 1—2. 251 
POSZUKUJE od ?araz wykwalifiko­
wanej szydełkowej. I. Rozental, ZąJI 
chodnia 40 nt. 13. 24|| 
POTRZEBNA panna do sklepu wędlin 
oraz służący samotny od zaraz, Rusz 
czak, Brzezińska 36. 26 
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NA SIR. I-ej zł 2.— za wiersz milimetrowy, (na stronie 4-szpalt.) od I lutego 1931 roku wynosi w Lodzi 4.00 
•f. odnoszenie do domu 40 gr.. z przesyłka pocz 
towa w kraju zl. 5.50. zagranica zł. 10. ,.Express' 
• ..Republiki" wraz z odnoszeniem 7.00 złotych. 

NEKROLOGI: 40 gr. za wiersz milimetrowy (na str. 4-szp.) Zaręcz 
zaślub, po tekście 10 zł. Za mieisce zastrzeżone srecialna dopłata Zamieiscowe o 50 proc 

Słuszne reklamacje beda uwzględniane, o I'1 

wniesione beda najpóźniel w ciągu tygodnie 
od ukazania sie pierwszego ogłoszenia, lub 
N I E Z W Ł O C Z N I E pu ukazaniu sie drugiego z izcdn 
ogłoszenia tej same) treści co pierwsie 

zagraniczne o 100 onK. drożei Za terminowy druk og!o--/.eń Administracja nie odpowiada Omyłki, które zasadniczo ule zmieniają tres." 
Ogłoszenia specialnc o 5d proc. drożej Drobne 15 gr — Naimnieisze zł '..50 noszuk. pracy ogłoszenia, nie upoważniała do żądania rv:< tu 
10 groszy naimnieisze r\ 1.20. Ogłoszenia adwokatów ryczałtem 25 zł. zapłaty lub Dowtórzenia ozf.WZeni? 
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